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WydaRle A Cencr SO gr 

Rok XIX l.ódź, wtorek 14 kwieflnJa 1964 roku Nr 89 (5398) 

Polska delegacja partyjno „ rządowa 
z Wł. Gomułką i J. Cyrankiewiczem! 

b 1 d M k Właidysłaiw Gorniutka i J <xre! Z lotniska madysław O-O-przy Y a O ·os wy CyrankieWic:z; wrarz z Nikitą mułka, Józef Cyrankiewicz 1 

. fCrho=n„temz;&k~p~~1r1.·<Zeszh~~powrzeeJ~. powstali członkowie. delegacji 

W poaied-małek: na. 7J&P~enłe KC KJ>2)R i rządu 
ZSRR p~byla do .MoskWy s wizytą przyjaźm P<>lska 
delegacja parlyjno-rządo wa., na eizele z pierwszym se-
kreta.rzem KC PZPR Wladysł.a.wem Gomułką i preze
-sem fta4Y Ministrów Józefem C~ewiiczem. 

W skład deleg.atji ~hod.za 
ponadto czl.O<nJrowie Biura 
Polityieznego KC PIZPR - Ze
non Kliszk<>. Stefan Jędry
ch<>wski i Adam Ra.pa.ek.i oraiL 
ambasador PRL w MOS>k.wie 
Edmund Psiuizólkorwski. 

„IL-18" wiozący deleg~ję 
polską wylądowalł na podmo
skiewskim lotnisku Wnuko
wo w kilka minut po 12.30 
(czasu moskiewskiego). Na 
lotnislm oczekiwali nasz.ą de 
legację przywódcy radzńe<:eY, 
na czele z NJkitą Chruszczo
wem Leonidem Bt"eżniewem. 
AI~ejem K-OSY.ginem i Aml 

------· stasem Mikojainem. Pirizybyli 
ta,k:i;e członkowie korpU1Su dy
plomatycznego oraiz liczni 
'p.I'Zedstawiciele mOS'ltiew<skich 
za.kładów pracy. 

Cz1onk-01Wie delegacji przy
wi:tail.<i S'ie seroec7Jnie z przy
wódcami radzieckimi, po 
czym Władysław Gomutka i 
Józef Cyrankiewicz wysłucha 
li r&portu dowódcy kompanii 
honorowej wojsk gairni:zonu 
moskiewskiego. Orkiestra WQj 
skowa odegrała hymny Pol
ski i Związlku Radzieckiego. 
Nad lotnii>kiem rozległy się 
sałwy sałutu artyJeryjskiego. 

z wizytą u N.S. Chruszczowa 
i u L. Breżniewa 

fa się· rozm.owa, która przebie
gł.a w wyjątkowo serdecrnej, 
przyjacielskiej atmosferze. 

~„ ~· ~N, udadi się w towaTZY'S>łiWie. Ni-
zlożo.nej z pieChua:-ów, lotni- kity Ghruszcr.<>wa i Lebnida 
ków i mam-ynariy, a potem Breżniewa na Kreml, gdzie 
odebradi jej defilaidę. · przygqtowa,no im re-Łyde.ncję 
Niikita Chrusizczow Pttedsta- na czas wizyty. 
wił gościom polskim mro1- Wra:z. z delegacją parlyjn<>-
&flrów i przywódców partyj- rządową PRL przybył z War
ny>ch ZSRR ora;z członkt5w 
korpuęu dYPlomatycmego. 
Serdeczne pClWita.n.ie zgoto
wali delegacji polskiej przed I 
stawiciele lrudności Moskwy. 

Nikita Chrus·rezow i Wtady 
slaiw Gomuł'ka W}'głosili na
stępnie krótkie przemówie-

(A) Dalszy ciąg na str. 2 

PRZE:l\IOWIENIA POWITAL· 
NE N. S. Cł(RUSZCZPWA ł 
WL. GOMUŁKI WYULOSZC>NE 
NA LOTNISKU WE WNUKO· 
WIE ZAMIESZCZAMY NA 
S'l'R. 2. 

nia powitailne. . ....... ---. ...... „ .......... _. ______ . 

Oni przodujq„. 

"' Regulacja* Elektronika* Mechanika* Automatyka 

„REMA" - ośrodek 
•• automatyzac11 

i 
U chwata, KERM powołane zosf.alo do życia nowe 

zjednoczenie w przemyśle ciężkim: Zjednoozenie. Prze
mysłu Automatyki i Aparatury Kmltrol~ - Po1!1i:i-rowej 
„Rema". Zjednoczenie to obejmie swą dzia.ła.lnoscią n11:
stępujące dZiiedziny tooh ni ki: regulację, elektrotechru
kę, mechanikę i a.utoma. tykę - sta,d nazwa. „Rema." • 

, Rema" ,obejmuje blisko 20 
zakładów wytwÓ!"czych m. i111. 
ta'k~e fabryki. jak: wr-0daw
sk.ie „Elwro", Przedis.1ębior
etwo Auto.nw.tty•ki Prz~my.sło
wej w Faleni.cy. Zaiklady Me 
chairuiczmo-Precyzyjne w Bt-0-
ntu., Za•kłady WytwórCtZe Plrzy 
rządów P0tmia.rowych A-3 w 
Warsza'Wrie, Zie·lon-0•gónski „Lu 
mel" i &zereg il!ltnych. 
Powołanie do żyda nowego 

zjednocze1nia ma na celll 
pr.ziede WtS1Zy.s.tkitm usta·len.ie 
0>rga.nirza.cyj111ych ram przemy
słu,. prod>ukująK:ego środiki au
toma:tyiki. Obeeny potencjał 
ki!"a·jowego przern.Y151lu środków 
automa:tyłci vabezip1ecza p.o~ne 
by klra.jru jeclyrue w 4.5 pa:o.c. 

Zgodnie z wyfycmiymi za
wa.r<tym~ w tezach, uchiwa l o
ny·ch na XV Plenum K"'.:: 
PZPR, przewiduje .się, że du 
1970 r. niastąiJ)i w tej d.zrledzi
ni.e ponad 3-k.rotny waotSt 
wytwórezooci.. (paip) 

P. Jaroszewicz 
w Belgradzie 

Na rozpOCZYlllMą-cą się w 
Belgiradz.ie VI Sesję Pol5ko
Jugios.J.>01W1ańJ5ikiego Komitetu 
Wo<,pólpra.cy GrR!lj}llrja.rczej, u
da·ła sie w poni€dziate-k dele
ga•CJ a r::>..ądowa z wjcepc-eze
E•$m Rady M•·n.is-trow P;otrem 
Jaroszc-wi.czem na czele. 

(•pBJP) 

22 kwietnia 
plenarne posiedzenie 
S E " Ilf l.J 

Prezydium Sejmu ustaliłoi 
że najbliższe plena;rne posie
dzenie Sejmu rozpocznie się 
w dniu 22 kw.ietnia w godzi
nach po-południ(}wych. 

Sejm rozpatrzy na tym po
siecl!z.eniu sprawoz.dainia komi
sji o projekcie kodeksu cy
wHnego i o p.rojekcie ustawy 
w spraWie wstrzymania biegu 
przedawnienia w stosunku do 
sprawców najcięższych · Z'brod 
n! httlerowskich. (PAP) 

Cyklony w USA 
i Pakistanie 

90. ot>óh zginęło a ok>0ło 5ll0 
oda1ioslo rall1y w wyaui.kn sil
nego c;y,klonu. który prz:e
.sz-edl w sobotę wieczorem w 
rejonie .Jessore we WtS>ChcKi
mm Paki.stanie. Cyklem Zfil!O.Z 
czyl liC2J11e wi-OISJ.Q. 

* ~ '>.' 
Seria gwa·lbe>W!Tlych CY'klO-

nów prz€Su1nęta s.ię w nie 
ctziidę na•d &tanami Mi~ur:. 
Kanas oraz Imva. Wedlug 
c:><;ta.tni·ch doniet!'lień. zginęły 
no na.jmniej 4 o.s.oby. Wtichu~ 
ra zniszczyła liczne d-Ol!lly, 
przewróc1la drz.ewa ora.z. zmio 
tla .samoch-0dy z ru:ogJ (pap) 

Polska delega$ partyjno-ni\ 
dowa. z Władysła.wem Gemul 
ka, i Józefem Cyra.n.k:iewjczem 
na czele zloiyła 13 bm. na 
Kremlu w.irzytę Nikiicie Ch;rusz 
mo.wmvi. 

Ze strony rad<z:iec:ki:ej w 
spotkamiu wzięli 'ponad.W u
dział członek KC KPZR, mi
nister sp;i:-a,w zagrainilcZ'nych 
ZSRR A. Gromy<ko i cz:loti.ek 
KC KPZR, amba.sad-Oil' ~ąz-
1..'1 Radzieck~ego w PRL A. 

* *• * Delegacja. - pairtyjno-1"1Jądowa 
PRL z Władysła.wem Gomułką 
i Józef Cyra.nkiewiC!Zem na 
czele złożyła. w po<niedziałek 
na. .leremlu wizytę prżewodn~
CZĄc.emu prezydium Rady Na.j 
wyższej ZSRR, LeOn.idnwi 
BreżniewOW!i. 

Q,d .lew.ej': ' ~lm~erz Bor~nv.~kl-:- l:>ry;!l.n~"''L9\a,. :'-'1;,.hlżony 'aktY"'(ist.a zalc·gi, u.ruchąmial zaklaoy w rc:w 1n'4s, Z·t>fla Plja~-0wsl<a -
pr<1c.- kontr-0li teclm. prz~diza:Jh1, Ja.dw1ga Le51-.i. - ooow.aczka, J{)TZ:y Jhnisiewicz - tc>kair2, inż. Maria Dworni·cka - dyspozytor 

w:ykofl.czaln:i,. Józefa Szymańska - po:zą•:iika. · 

Aristow. 
Między Nikiłą Cbrus'.lle'Zo-

wem a Władysłaiwem Gomuł 
ką, Józefem Cyrankiewi
czem i członkami dedegacji 
partyjno-a-zadowej PRL odby-

W rozmowie wzięli udział 
wiceprzewocllniczący Prezy
dium Rady N ajwyżsrzej ZSRR, 
G. Dzocenidze, minister 
sp:raiw zag<anicznych ZSRR 
A. Gromyko i ambasad-Oil' 
ZSRR w PRL A. Aristow. 

U!OCZYSl8 11rzyjęcie nu Kremlu 
Kom.Het Cen;trailny KPZR i 

rząd ZSRR wY<la.ly w P<l<nie
działek w Wie1lkim Paiłacu 
Kreml<Jlwskim ol:>iad na cześć 
delegacji parlyj111<H."Ząd~ej 
PRL, ktgrej przewodmcza, 

Wiceprezydent Zanzibaru 

Chcemy być krajem 
socjalistycznym 

,,J esreśmy prze>kooa!l'li, że 
ty:liko .s.ocja.1i1S1tY'C2'il'lY .system 
g>o<E,p-Odra.:ici;y po,zwoli n.am za
peWlnić byt narodowi" - o
świadczył w wywiia.d2Jie pra
S<lwym wkeprezyd.e!Tht ZaJnZJ
baru. A. Ham.g.a, 

WładY\S'laiw Gomrt.1il!ka i Józef 
Cyrainik!ierov'icz. , 
Wraz .z WI. ~ i J. Cy 

rarnikiewiczem obeanii byli na 
obiedzie człarukowie delegacj1 
oraz członkowie &mbasady pol 
sikiej w Mosik!wie. 

Ze s1;rony rad?.;ieekiej obec
ni byli: Nilkita Chruszczow, 
Leonid Bre-L.niew, Aleksiej 
Kosygil!1., Anastas Miikoja.n, Mi 
chańl Susłow i i.!nne 01Sobi
stości. 

Na przyjęciJu, które upłynę
ło w aitimosferze braterskiej 
pr:cyjąźrJi i serdec7l!1ości, N. S. 
Ch'!'l.llszczO<W i w. G-Omu!Jka 
wygłosili przemówienia. 

(PAP) 
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Uwaga na dzieci! 

Podwóine. · święto ZPB . 
Im. Harnórńa 

STULETNIE. i NAJLEPSZE ... 
(INF. WL.) Nieprzyipadk<>Vl'O 

WCZ<Jlt'ajStZa konferencja pra
sowa. poświęcona omówi.:miu 
osią~ięć przemysłu bawełnia 
nege> oraiL plan.om jego roz
woju odby1a się z okazji 
zbliża.jącego się Dnia Włók-
111iarza w lódzk!ich Za.kła.da.eh 
im. SzY!Ilo·nia. IIMnia.ma. Przed 
siębi<J'rstwo to, należące do 
na.j,'>tan:szych w brainży, nie
·jednokr'otl!ltie · wy>różnialo się 
w oka-esie diwUdrz.iestolecia 
wrorowym wykonywaniem z.a 
dań prodUJkcyj!ll.ycll, ofiarną 
11ra.cą załogi. 

fuiś w 100-lecie swego ist
'll:ienila ZPB im. Haima.ma. 
osią.g111ęły na.,iłepsze wyniki 
we wspólz'a.wodndetwie mir,
dzyzakbldowym - roku 1963 
zdobywając I miejsce w prze 
myśle ba.wełnia.nym oraz 
IS'lita.nda>T przechodni preri;esa. 
Ra.dy Mi:ms>łlrów i przewooni 
ezącego CRZZ. · 

ZPB im. Hamana. są taikże 
przykładem sumiennego wy-

wią=ia się z umów ekspor 
towych. W raku ub. wartość 
produkcji eksportowej tych 
zakładów przekroczyła sumę 
70 mln. zł. W latach 1962-63 
ZPB im. Ha.ma.ma 1oefobyły 
trzy~inie pierwsu miejsee 
we współza.w-0dnictwiie o tytuł 
naJlepszegio producenta tka-

fów i fotorytowni, :zmriększa
jących wielokrotnie produk
cję wałów do drukowania 
tkanin, dalsza chemizacja 
przemysłu (20 mln. m tkanin 
z aiprelurą s•zla.che·t.ną w rolrn 
1970) unowocześnienie techni
ki '\\>~nictwa ~zez szersze 
sfosowainie tzw. filmd:;uk.u, 

dalszy rozwój produkcji tka
nin laminowainych itp. Umo
żliwi to dainy rozwój i mo
dernizację przemysłu baweł
nia.nego, który już dziś zaj
muje pod względem produk
cji tkanin drugie miejsce 
wśród krajów RWPG. 

(wyr:r..) 

Od lewej: Jadwiga Katmlerezak - t:kilC"Zlk<l, setklret.ao:z ZiMS w za.kładzie, Stanisława W<>łczyk -
br.a'ka.rka k.rojczy, ;nr;:. Jerzy Kwłatko~ki kier. fairbJa.rni, Maria Dąl:>rowska - bra:1u1rka zo. 

Jia Wasw.rzonowska - ~nstru.kltor szk<>ty pr.zyrŁaJk.laidowe:1. ' 

Hrunga sbwierd:ził, re 'l"Ząd 
PQSta=Wlił przeka.zać Zoiernię 
chk11pom, uiti.vm.rzyć fermy pań
mwowe i .po,p1erać &pó.lk:liziel
cz.ość rolruczą. 

Tragiczne skutki braku opieki llldn baiwełniia.nych na. eksport 
zorga.niz:owa.nym P'.f7ierZ CHZ 
„Cetebe", Zjednoczenie i 
naszą gaa:etę. Są też one ini
cjatąa:em nowych form w~pól 
pracy producentów z Cenrtra
lą Handlu Za~a.niczmeg<> i 
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Są zabici i ranni 
Co &ią t~zy 15!Pramy, ja1kim 

będl:tiemy ·kirajem, to chcemy 
być kl!'ajem rocjaJi.stycz.nym. 

Przyszłość 
laserów I maseróflJ 

w Po1Jllainilu l'OZlp-Oczęła. się 
w paniedrLiałek 3--0niowa ogól 
nopolsik.a konferencja, poświę 
eona problemom elektroniki 
k.Wa.ntowej i radiospeh.-tJros>k<>· 
piL 

W obradach uczesbniczy po.. 
nad 220 n3JUlkOWTCów ()11'."aQ: ~pe
cjat!istów z Bulgarii, CSRS, 
NRD. Węgier i 1SRR. 

We wtSi .Zb0>jno (pow. G<>
lub-Dol:>rzyn) 8~letrua , Hania 
MMtkiewicz urtoinęła w stawie. 
Dziawczynka baiwHa się sa
motnie nad brzegiem stawu. 
w peWl!lym momencie wpadła 
do wady, a poot'liewta.ż nikogo 
nie bY:l:o w pobliżu, z braiku 
pomocy uiponęła. 

* Dwa ttagicme 'WYP<l.dki wy 
dairayły si<: W Swiin.OU>jśe1u. 
14-lebr..i Józef J. bawił się 
znalez;ianyrn pociski•em. Nie
wypał eksplodował poważ
nie raniąc ~hłoipca, ktory zo.. 
stall ]J!l"Zew;_ez.iony do s2Jpita.la. 
Równie<Ż w $winoujściu 16-

letmi Miecey. sław W. padł ofial 
rą wyl>uchu. ChłOIJ)iec prowa-
.dzi.ł „doświadczenia chemi<:z
iDe!.-·- ż ~ soclu. ~· 

sforu i kwasu a®towei!O po
wstał .silrly maiteriał wybu
chowy. W wy1lliikJu eksplozji 
MieczY'$ław W. odni~ł poważ 
ne obrażenia. Ptrzewieziono go 
do szpttala. (PAP) 
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· A1dżubej wrócił 
z Paryża do Moskwy 

Po diW\lll;ylgodln.iowym poby
cie we Francji stojący na cze 
le diel~a.c:ji Towa.rzysbwa, 
ZSRR Francja redaktor 
na.c:z,elny „Izr:;iest1a." A.drżruibe' 
O<'J,!eclal w iponiedi:ia1lek z lot 
.!'liska Boooget do Moskwy ra 
'cb:iedkim ~.;;..IL". 

(papl 

. przY'kladem korzyści ja.kle 
tego rodz.a;j111 wspóldziatłainie 
gwa;i:-a.ntiuje. Osiągnięcia te 
s•ta.wia.ją ZPB im. Ha.mia.ma., 
obok LZPB ińt. Obr. Polro-ju, 
ZPB im. Ma.rohli'lwskiego, 
ZPB im. Dubods, ZaJda.dów 
w Biela.wJe i w Andrychowie 
- w rz~e crrołowyel). przed 
siębiorsi.w lmlmy . ba.wełnia
nej. 

Preyszlość ZaBdadów im. 
Hatrnaima wiąże się z plainami 
rozwoju przemysllu ba.wellnia
nego. A więc dallsza modP.U1i
zacja brain.ży ze S2JC'Zególnym 
uw:zgl.ędni:miem J)all'kru maszy 
nowego, wykończailni., ilnstała.

c,ja ~eh~ 

Trzęsi~nie ziemi w Jugosławii 
W ponied7liełek o giodz. 9.30 w Jugos!:a.wli nastąpiło n&we 

tra.g:iCtZllle trzęslitmiie ziemi. W epicentrum, .które znajdowało 
się w trójkącie między Der ventem, Bosal'tsklm Br-Odem i 
górami o 1tar&Wie VuCIZJl.jak, sita wstrząsu osiągnęła. 8 stol;J
ni w sk>a.li międzyna.rodowej. 
Wsłlrząsy, które dały się od nęly, a kilkaset odniooJo cięż• 

C2lUĆ również w Belgradzie sze lub lżejsze rany. 
przy siile 4 stqmi, a których NaJtra.gimmiej trzęsienie zie 
epicentrum zn.ajdovrało si~ w mi dotknęło miejsoowość D!,a 
odlległości około 190 km na za kovo, gdzie waJącia. s.ię szko-
chód od stolicy Jugosławii. la. spowodowafa śmierć 8-Jet-
t.irwały 10 s€!kru,n.d. nJej dzil'IWC2YJl]d i 13-leVn.iego 

Wedllug doniesień, jakie na 
d€!S'Zly z terenów objętych 

~Eatam. zi.ernj,, z~ -

chłopca.. Cztench innych u~ 
niów jest ciężko ramny:~ • 



Witamy was, drodzy polscy-. przyjaciele Wszechstronna i bliska jest nasza współoraca 
Nowe wstrząsy 
na Alasce 

Przemówienie N.- c·hruszczow.a Przem • wienie li. Gomułki Ponowne trzęsienie ziemi za 
notowano w nl-edzielę ·na Ala.s 
ce w rejonie mi.asta Ancho
rage. Było ono n.aijBilniej.sze 
ąd dinia 27 mM"Ca br. kiedy 
to w wyniku pierwsizego 
ws!Jrząsiu zginęło 114 OO'ób. a 
straity materia.line wynooiły 

750 rnili<Jllów dolarów. 

DROGI TOWARzYSZU 
GOMUt.KAI 
iDROGI TOWARZYSZU 
CYRANKIEWICZ! 
DRODZY PQ:tSCY 
PRZYJACLELEI 
TOVv A.RZYSZE! 

w Wlalce przec1wkio najeźdź-

com hiis.zY1Sto·WSkim. Nasza 
przyjaźń jesreze baroziej o
k.r.z.epla. w pQ.wojenn)"Ch hu
tach poik.o j.owe·J. tJwórcz.ej pra. 
ey nad z.Duidow.an1em socjaJ:jz 
mu i ~.qmi.mi:zmi.u„ . 

Wi o:beciJ.ej chJWili wszech-

DROGI TOWARZY$ZU 
CHR{.!Si;czOtW! 

DRODZY TOWARZYSZE 
I PRZYJACIELE! 

Z uczu.c<i.em wieUciej rad10ści .sirOOJia wspólpra.ca między na 
w~tamy dJziś in.a.szych drogjch ~ ki;a,jami 'obejmuJe 
gości - ipairtyjino-ir-ząd9'Wą, de wiszyisillkie 10Jajwa.iinJ.ej.sze ·dż.ie-

(PAP) 

lega.cję Polskiej Rz;eozypo6PO" dziiny żyda gioopodaa.-a.eg.o a 
litej Lu.d-OIW!ej. JSJpoiec.mo ... po·Liityczm.ego. 

Powiodem szczególnego za- We wsipó1n,ym ma.rszu dro-
d'O,wą.len.ia jes.t dla, ,.mnie ~o~ gą buoow.nilcbwa oocjaJ..i.z;mu i 

Gwalt.owme ocieplenie w Al 
pach spowodowało obS·unięci.e 

się k:ilku laiw.ID. 
żt1.óść .po~~ w tl~oU.Cz' n.a lw·!llllm.i~iu, "w. „wa.J.te.,. <> :reali
szej .~·my · , _ 'Mosk!Wie, z.a.'l!i~ :wjeHuch idei ~a.rik.!;iz

piet"W\'>Zegit) rekireta.m:a Komi- m1Ji::l€1!l~rt1~u. nase pairtie ii 

tetu •'.Jen.ńra.lnego PO.lisik'i ej · · naa:lćlid;t' · Ui.1\Msze "idą · ramię 

Zjednoc.zon.ej Partii Robo·tni- P1"1ZY ramieniu. 

W rejonie VaJ. Sailuver zgi
nęły dwie osoby wchodz;ące 

w skład ekipy, która k.Tęcila 

w górach film reklamowy. W 
pobliżu Pi.z So prowa.dzcme 
są poszulk:iwain.ia natrci&"zy, 
których prawd10podobnie rów 
n.ież za.syipalia laiw.ima. Dok.ład 
na ich ilość nie jest =a. 
W rejonie przelęccy- Felli eki 
py rntownicze pos.1JUkUją 4 
osób, które za.ginęły w gó-

c.z.ej; towarayisiza. . WladyiSlaiwa 
Gomuibkrl, ~ Rady Mlru
st.rów Po-hskiej RzeczyPQ.s.poL
tęj_, Ludowej, 110owMzy.s.z;a Jó
zefa Cyirainkjewacza., czl:orukow 
delegacj~ partyjno-r.ządowej 

tow. to•w. Zeinóna l«i&Zlro, Sbe 
. fana JędcychowlSlk.iego, Ada-
ma ~paclti~<> Edmunda 
'P~kx:JM!l'illciegio d wszyst-
kic::h. .iru1yOO p0.lsik:icl1 towla·r'zy 
szy. W WaezylCh <J6oibacli, w.i'
ta.my braJtru. nairód polski i 
Jegti-. boj0<wą a<Wiain.gardę . Pol
g,'ką ' 'Zj~ Part.i~ Ro
ootru.czą. 

N":urody naszycl1 kmdów 12lW~ 
z.aJ!lJe są od dalwn.a mOCJl'lymi 
więzami prrzyj a.źnd.. Pmyjażń 
ta wyku.ta we W\Sf?Ólalej. rewo 
lucyjinej wailce o wo!Jność na
rodów przesrziła. próbę cięż

k.i1ch lat wojeinnych i zesąxi-

1Ha. j~ 'W\Sll)Óllll:ie pir;relarul: kit:e w 

z· okazii XX-lecia PRL 

,i · IV Zjazdu Partii 

Zobowiqzania 
wartości 18 nilil. zł 

·Żob&Wt~01:a";"'k.t6re dla" uci= 
czenia xx~Jecia P!RL i IV z.i.a:z 
du Partii ;P<>daęło oklo•lo 30 . :za
ikJ.adów pracy · i 'przeclislębJ.orstw 

mi~sk.!ch w d21ellnlcy Górna, 
05!.ą:gru;y wczocad łączną wa.r
W<jć około 18 mJ.n zlotyeb. A 
oto ;nieik IQ re z nich : . 

Za!lc.ga ZPB im. Waltera zO
:bowlą=la się sk.rcictć tęrm~ 
·wykonania te.gox<>ClZllyiCh z.a.dian 
• jpoodiu:kcytlnyeh o 2 d.ni, co przy 
J!l.iesie doda·tkow.ą jpr,oduk.c;:ję 

wai::tośd. 3,5 m•n zl. ZPB jm. 
Kunickiego po<IJ~ zobowlą-za

. rua ;produkieYjine ~ · w a•l"1xiści 
V70 · 1YJS. zlotych, a ponadto 

Za t.lr'.zy miesiąiee Polska 
RzeczP')SP·oUta Lu.dowia świię
dć będzie fi/We dlwudziestole
cie. Pod kii.erownictwem <Jtkcy 
tej ohw.iłą Ptol<r.cie:i ZjecbrlCl
croi:<ej Pqrli.i. Robotniczej ma 
sy pracujące Po1slk.i. os.ią~ę

ły w tym hi.sitorycZl!lym <Xm-e
_sie .. wJ.el!kie . .s,Uikcesy w buxkJ<w 
llliia\!Wie oooj·alistycznym., w 

roZlVV'Oju. gQSPO(iarki · narodo
wej. nallllki i kll!1tu-ry. 

PolSlka LUid0<wa. je.s.t dzi.sdiaj 
nirodląic:oo.ą częścią &kład.ową 
]J!O'tę:iln,eglo obozu socj alistyezme 
go, st.aita &ię ona aiktylWl!lą s.i
l:ą :na arenie mnędrzyina.rodio

wej i W111.o&i swój goóny 
wltliad clio sprawy zaipewin.ie
nia bezipieczep.s.twa narodów 
i d<> roowoju JXJ1lroj01WY1ch stlo
.swników międ!Z"y wszystkimi 
?ai11sitwiami. 

P<>Jska Zjedin.ocrona Partia 
Robotnicza i jej Kornite·t Cen
tra•liny , z t<lfWair.zysz.em Wlady
sllaiwem G<>mutką na czele kle 
rl.liją W&ZY\Sltk.i.e swe wy;;Jl:k.i 
na 1JJllli()OO;ienie WIS!pól'll!Oty oo
cj alistylozm.ej, iedmloścl i :re.sp<> 
lenia ŚIWia~ ruchu loo-

Piękna inicjatywa Górnei 

Jak to b Io ••• 
ln'lllniisityc:mi.e.go · in.a· za.sa.dru:h Przywy>kLi.śrhy ju:! tak ba.t'- nień Wandy Gościm.ińsklęj -

:nlatł!sio:minu--il.eallninnu.·'• . tizo •do obrazu• ·nowej Lodzi, arganizak>rki zakładów prze-

.Testem Pl"Zekoinainy1 drodzy ( ' • NPRSP tysięcy •nowoczesnych miesz- mysłowych, J. Klejsty _ 

towa1rzy-.sze, Ze . wasża obedi.a osowanre <kań, pracująeych pełną parą d,iialacza i organizatora ruchu 

\iiiLoz;y.ta · ·w ZWii~tl RadiZiec- fabrjk, nowych, piękr<ych . mlodzie:Wwego, W.„ Frankow-

kirn, t!lłutżyć bęP;zl.e dafrszemu 10.000 zł - nir '750197; 5.000 zł szkót, że wszystk<t wydaje skiego - o•rganizato·ra partii, 

uimooruien.iu bqi.11lThiego .ooj1u1S.2:u n.r nr 298270, 402802, . 749688, na•m się zwykle, codzi·enne, wsJ}Omnień i przeżyć mjr. 

między naszyirrfa obu ki:ią1jaml 814983; I.OOO zł n:r'llr 1857, 31965 1pn1wldlowe. ~laJzcza mlao- Dwornicza.ka - organizatora 

i przyiczyl!li .się do dail&zego 122346, 126796, 215415, 272<182, dzieży, •która nie zna dnii milicji, prxedstawlieieli woj-

rozwoju naszej ()lWl()cn.ej WllQ)6l 298265, 298266, 332856, 352614, spned blis:ko dwudzie3tu laty. ska - ucze3tr\ików walk z 

pracy. · · - 523188, 622812, 830322, 841188, Z uznaniem więc należy banda.mi i dywersa11tami, daw~ 

Chcieli!byśmy, albyście w 875851, 91033, 950256. .przyjj\Ć inicjatywę KD PZPR nych 1partyzantów, organi·za,-

czalSlie rpobyitlu w nais;zym kra- Ponadto wyloiso~'lt 45 pre Górna i Prez. DRN, które za~ torów władzy ludowej itd. 

ju c!Wlli się jak we wl:ai:nej mili po zł 500, 97 premii po projektowały stH>tkania z 35 03Ób w ciągu kwietnia. 

racll. (PAP) 

KOMUNIKAT MO 
Prokura.tura,. Pe 

wiatowa w Lo
dzi, przy udzl<L• 
le KP MO·t..ódź, 
prowadzi ~led.z• 
two w &pra.wie 
:r.abó.istwa Jan.a 
Swiatlowskiego 
(la.t 35, zam. vr 

Konstantynowie, 
ul. Słowackiego 

nr 15). 
Wyżej wymieniony 2'06tal za

m·orirl·e>wauy w nieznan:yn1 cza
sie i okoHcznośoiaeh. Zwł<>ki 

jego znaleziono w worku, w 
rzeee Ner, w okoli.ca.eh K.on
stantyn<>wa. 

Jan Swiatłowski był elektry· 
Idem i trudnił #i~ zakladanletn 1 
i~s!al:i.cji u g"O&tJo<l.arzy w woj. 1 
łodl}k1m. , , 'j 

ó.o<>by, które sp<>tkaly Jana 
Swiatlowskiego po dniu 1.XII. 
W63 r. lub 7n.aly mle.ls.ae j"iro 
pobytu po tym CUIS'ie i posia· 
dają w tej sprawie informacje, 
proszone są o skontaktowanie 
się z Prokuratur11 Powiatową w 
Z..O.dzi (Ul. Slenklewieza 21, tel. 
352-44). K•om<>n·:lą Powlatową 

MO w Lo•dzi (ul, G<lańska 75, 
tel. 358-30) Jub z J)<)Stcrunklem 
MO w Konstantyn>0wie. 

rodzi.nde. LUJcllzie radzieccy ży- zł 250 orarL 916 premii po zł działaczami z pierwszego o- maja i czerwca na ponad 20 

w.ią ,gl:ęooiki. sza,c1JJ!1.ek do ISJW() 150. · (PAP) kresu po wyzwoleniu, ludźmi, spotkania.eh w domach kultu- K Tonika· 
jego braita - ina-rodJu polsWe- którzy orp.nizowaU przemysł, cy, bibliotekach i świetlicach ~iii~ 

go i nie wąi11Pię, że będą ra- Zamach bombowiv szkolnictwo, stuzbę zdrowia. za1ttadowycn dZii~lnicy :nów1ć "vy· padko" w 
dlm móc raiz je!ll'ZJCze wy;ra.zić "' życie P1>lłtyc1tne, społeczne i będzie o .tym jak byle, w " 

wam, du:-odlzy towam;zy.s.ze te w Sin aa porze 'kulturalne w naszym mieście. 1piet'.W:!:i:ych ·latach wla::l.zy lu- Wcq;ora.j 0 god:ż. la.ss IlA ul. 

SJWOje .serdiec·zme UJC2JUcia. ,.., Ich życiory3y ZW•iązane są z dowej, Były to lata dę.!:'cie. G16wnej przed p:·sesi4 69 ·wy-

Nlechad łXl'21'kwiit.a nlew:m:"'.l- Dwie 06<l'by zginęły, a 6 l['Ozwojem Lodzi. Ich zasługi lecz piękne. I trzeba do r>ich padł z tra1mwaJu lihii · Hf{:t bę-

SZQlla bt'a.tei<sk.a. j)JI'Zyjażń m•ęl innych :zn;tało rainoych w 'WY 1pow.szechnie zna·ne i cer,ione. .stale powracać by tym lepiej dący w st.a•nl-e n,letrroźwyjp Jó-

dzy n'~·zymi kra.J·amil Wita- ni:k:u eksplozji bomby, kt6Ta Atrakcją na pewno będ:złe rozumieć dzi:riej3'Ze i ip<rzyszle zet Gawin (u.i. Ska,:.na 39). Po 

= " ed · ' ·ea t k dl t1<1zielenń1,1 mu p 'erw•zei pomo 

my wais, dJrodzy pohscy ~y- nas•tąpi..a w ni z;e,ę W J - a. a mł&1!-zlety jai'k i dla. dni. cy zost.a.1 l)on od:w!cziony do 

jaciel=.::e~!~~~~~~~~~~~-n-e~j~z~d-z_ie_1_o_ic~-w~S-1_·ng~aip~urz-~e.~~d-·~-N>~!-ly_e_h~-JPCl~S-lu_e_h_a_~~w~~~po ..... m-_~~~~~~~~~~~~-·~(z_t~)~__:Iz=:b~y~W:.:..::.y~trze::::żwi;.:_:::·e:ń~.~~(~J. __ k.~r~.):,.._ 

p11ZY1Stąpify do, wspó.1"2.awool!Li
ctwa o ty11L\ły: n~epc;l'le;io eks
po.rtera w .txr.anży. · na-1,V)'Ti.srrei 
jakio~i pT.oduklcji, naJwy>"'.4S>:l:eJ 
wYdaJ'noślC'i. ma1SZYn · i u=ądzeń, 
najłeps.zego aiacjoniadńzatQora i 
bryigaod!Y >raqjonali!Z3.t.on;:kiej w 
braniy. PO'TA tym zaołog.ą. ,za!1e
lklalrowa•la .9 tys, łfod'L~n pracy 
5<P-0lecznau. 4.400 g.c.c1.z1 n iPN"'Y 
s.1>0lecznej z.adelG!a•rowala z.a<to-
ga Lód7lkłch Zllildadbw Radio- -.--------------------... ------,--,--.„.._ ______ ..., ____ .., _____ , ___ "" ___ ..,.. ___ ...... 
~~ I ł 

Zobo·wi.ąumia Lód.zklcb Zakła· , s chellłmbarg, oobr.ze Wli~iia.l O 

ci.ów Prod. Cewek Przędzalni- mebez;pieczmej mainii s-wego SG!:e-

czycll anaij.ą w.a;rtmić ~ ty.ii. zt. ' fa, pOJlegającej. na zbieraniJU dia-
:za!ogi Lód2l1tlCl1 Zllikł. Przern. , t 

. wemianego - 283. t)'ll. zl (m. • nych, które lrom.promitiorwaly w en 
J.n •• 1.000 klg ~1 I ('flltUn· • lub iinny Sp<)lilób podwładnych i wspól 

. 3Cu p<>n.a<1 mażo:ny. 1PlM1 jako· ł prac>O')'Jn~ków. Po j<akimś ~e od-
fl<liowy). (a) • wa.żył się jednaik na ryzy<lrowiny i nie 

DDU.. 11 k\Yf~ 1964 ro
kU·- zmarł wiełołetnl 11ędd11. 

· i d'Zla~ bober5ki 
.. :KoL: '· 

"'Adam· Kubiak. 
w 7'mat'lym sport pięś-
ci~ s{.ra.<Oił cenłoliego 

- c'l7Ji&ha1Ja, a LOrZB - d1'0-
gje~ Jrolegi:. Pog;rreb odbę
dzie sJę we wtorek, t~. 
14 •. IV, br. o llO(l'Z. 1'7, na 
Strurym Omentair'ZU przy ul. 
Ogrodowej. 

LÓDZKI OKRĘGOWY 
ZWIĄZEK BOIKSERSKI 

1513 k -

Dnla 11 kwiełmlhl. 1964 r. 
Z)'nvł w wieku W '73 

I •, ' ' 

. S. t P~ 

Leonard Sz·weryn· 
~ 'Pieanki 

Pogirzeb od~ eiłę d:nła 
14' lnvlełma. br. z kaplicy 

. ernentana. na Dołaeh o go
dzłnie ·i '7, o 4!fZYDl ~ 
mł.a. pogrt\.ŻOD& w głęboklim 

.-nuUw 
ROIYJJINA 

, wmal .. ~wieńczy krok. Zawiiadom!ł on 
• sposób poufny Borm~ina, z.a po
• śr.eclinictiwem mocno powiązanego z 
• ·nim G(K'lttla,. o ,pewnej tajemf\icy, łą

czącej i<>, z HeY:~.icllem, 

Srezególy tej- historii, 00\siron•ail.e ilu 
I sUru.jąq:j kulisy stiocruników, . pe.nują-

cych na hitlerowskim „Olimpie", po
t diaje w 9WOicll wspomini.eni.ach sam 
• Goettel. ,,Schellenberg nd.ewąitplilwli.e 
ł,sądzil, ze :ilruform!lJrjąc B~ o 
t pou.1\nych falkitach z 11n.tylllJ!1ego życia 

• Heydricha, daje mat€1ł'i~ wysoce kom 
• promitujący - czytamy m. in. w 
ł książce Goettla „'l'ajny flro1nt". Tym
ł cz!LSoem Bo!rmanin od dll!Wlllia już o 
t wSIZy\S'1Jkóm wiedziail, gdyt miGJł na-
• praJW<l.ę ilma>onująoo Wl!'gainirr.owaną 

·~"i.atk.e" w~go wyiw.iadu partyjne
•go. 
~ &e<?i wygląidała. n.as1:Ap..tjąc0>: by
wając barilllID .często w domu Heydu:li-

• cha, Sche!lenł>erg podi!lrzymywal rów 
meż bairÓ7JO przyjarzin.e stosuinki z żo

ną swi:!>go srefa i przyjOOel.a, jalk sta
le ~ywal go sam Heydrich. Wów-

• C7JBS już Schclleniberg był ~. 
• P.ainl Heydrich była nde tY'liko baro:zo 
t ładną, młodą i pooęlną kob.ietą. Mia
ł Ła też wti.eil:kie asipiracj e świlalt.owe, 

t marzył.a. o rozr}l'Wlk.ach, zabaiwach iitp. 
t Bardzx> się 1lllldaiiła przy bolru sw.ego 
ł stale za.jęt.ego mal:hooka, niie umają· 
t cego · :badinych zabaw lub rorLJrYWek 
t p<JJZ)a, lronrertami' ;;::.<>mo1wymi. Urzą-

dJml!lJ() je Od 'c2'la:..<>u do c:ziasu w mie
t szk.ainilu Heydrichów. W ramach tych 

ko~tów na które zapoo.s<zaino tylko 
najbliżsizy~h przyjaciół, sam pan do
mu popisywał si~ grą na skrzypcach. 
Była to jedyna jego nam·iętność z 7J8. 

kresu sztuki od czasów najwcześniej
szej młodości . 

HEYDRICH KOŃ'CZY GRĘ ••. 

Sehellooben:"g, jak S1Jwierdza. W 
SWl()liJch "W'Spomnlem.dach G<>ełltel, bf:
dąc C'LllowlE$lietrl dowc1pnym i towa
rżyslkiim i mając prawdziwą ogładę 

wi<>~koświatorwą. potrafił w seybkim 
cza'Slie wypełnić swoją ooobą P'll"'tkę 

duchQW<I, którą odcziuwala panrl. Hey
dll.i.chow>a. Elegancki podiwtarlny męŻta·, 

Jednocześnie ,;po przyjacielsku" pro
sił Schellenberga, aby zechciał do
trzymać rowanystwa jego żo<nie w 
tym czasie, kiedy wyjedzie„. W ten 
sposób Heydl['ich sam stworzył ideal
ne wair:l.lil1ki dla /Z&kochain.ęj pairy. 

WYPil. PAN TRUCIZNĘ!H. 

moich poczyinanfach. ot'ót od . tej 
chwili ~zie pan informował mnie 
o pewnych pociągnięciach admirała, 

jego zaś pa.n będrz.ie in.formował n.a
da-1, aile tylko o tym, co ja s:am panu 
powiem. Zgadza s.ię pan?, 
Opowiadając w swoich wspomnie

ni.ach o tej sceniie, bezsprzecznie bar 
d'ziej moZJUrniałej w śmdowisku gang 

Po k11Jilw dniaJCh Sche-lleniberg zo- sterskim, n.iż w rządzących sfet-ach 

stal zatWerz;wany przez swego s.zefa III Rzeszy, Wilhelm GootteJ. dodaje,• 

do Bl!lrltn.a. Po · załatiwie!)JiU · ·sptaw · że po pewnym czasie w prywatnym 

służbowych, Heydrich zaiproisił go :archiwum Bormanna znalazło się na 

wieczorem do jednego z nocnych Io- wet zdjęcie zobowiązan.ia 11a piśmie, 
kaH bet""l•ińl!'kich, znajdujących :J:ię 1lod które, oo żądanie Hey<lricl:ta, Schel-

6telą obeerw.acją sl!użby bezpiec:zeń- lenł>erg musiał wówczas po:l.piisać.„ 

stiwia.. Tym się do pewmego stopnia tłuma-
czy skomplikowany splot stosunków, 

Gdzie jest Martin Bormann? (12) 
jaJci wyt:worzyl &ię między B0Jrn1an
nem i Hey!CFichern na prz~tirzeni . 
wielu lat. 

Ale „cień" fi.ihTE~ra łączyły :z: H;ey
drichem nie tylko więzy pnyjaźni" 
opartej glównte o pewne wspólne za 
iJnteresowamia ndektórymi „tajemnica
mi." i ,,zag.adndeiniami" dool):cz:ącymi 

prywatnego życia i biografii przy
wódców III Rzc~y. Lączyła ich rów
nież d'.Zlika i fanatyczna niena'Wli~~ do 

szyillko robU\CY kiairierę z pomocą ffW.fJ 

go szefa, Mia! sd:ę rue odstępującym 

ani na kll"ok od pięknej si.etOJWej jej 
~ieniem. I to „cierniem" w n.aJjbar~ 

dziej im.tymnych i dra.stycznych nię

raz dkaliC7IDOOclaJCh oraz sytuacjach. 
Heydir.iich n.atuira1nioe wie&ial o 

w;szystJkńm. Wiedział, ale paillrzy!l "przez 
paloe... Sam naiwat stairał się o d.ail
sze „1Jogłębien.1e" i ,,zacieśnienie" 

stommków J)<l'WStalych między jego 
malżonlką i elegam.ckim oficerem SS. 
Zaiprasml gQ do domu. Miał SWói 

plan . 
Pewnego ón:iia Heydmich poot.anowil 

Skończyć grę. Omia.jm!ł Schelleinber

gowli, że w ;piJlinej, nde oiE!l'ipiąoej :nwło 
ki spraJWle jest zawezwany do Ber
lina., skąd wiróci dopiero za tyrj;zJ.eń. 

Gdy wyipili k~a kile11SIZków 7Jrul.• 

k.omiltego w:il!l.a, aeydr:icli, patnąc ba
dalwczo na Schellenbarga, z przyja.z
nym uśmi.eehem nia u.stach oonajmil: 

- ?.rzed chw!D.ą n.a,pil się pain tru
cizny! Za trzydzieści minut nic i ni•kt 
już nie }J(:dzle w stanie paJ!la urato
wać. Ale 01lrzyma pan natychmiast 
błyskawi<mnle d2'lialającą przeci>wtrut 
kę, lee-z; pod pewnym warunkiem: p-0 

pierwsze - opowie mi pan o wszysit
kim, co mszto między moj_ą żoną a 
panem.„ Ale proszę mówić tylko 
prawdę! Bo ml.1:9Zlę 1.11przed:z;ić, że zaw 
czasu przedsięwziąłem peiwne środki: 

oslt"Oilności i będę mógł sl!wiierd<zić, co 
joot istotną prawdą, co zaś kłam

stwem,,, Po diru.gię - wiem że pan 
informuje Can~isa o ni~tórych 

· Żydów i Slowi·an. Opinia publiczna 
dopiero niedawno dowiedz.i<ala się o 
tym, że jednym :z: głównych i naj
bardziej aktywnych organJizatorów 
nd.elUJdiZKiich prześladowań Ży<lów nie 
tylko w Niemczech, lecz rilwnici we 
w;nystklch krajach okupowanych, był 
właśnie Mairtin Borrnann. On był 
równ~e.z autof€m znaneg.o projektu 
„(}pr1W0wanego „ naukowo" wytępienia 

SłoW'.ian, którego kopię wysłał, mi~

dzy irnn.yu:ni, do Hcydridm„ gdy zo
t;tal on wyiznaczony na w:ielk()['ządcę 

hiitler~lctego w Pradze . 
(c.d.n.) 

ST. JANKOWSKI 

5344g 
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„Po strunach krosien, jak po fortepianie.:·.· ( 
Sta.ry niemiecki fabrykant 

wysluehal jeszcze raz komu
·nikatu radh>wego. Spiker 
obłudnym rlosem zapewniał, 
że „oddziały niemieckie co.
faja, się la z róry upabrrone 
pozycje". Zamknął radio i 
wducha.I się w n-ieda.lekie 
dudnienie a.rmat. Wyjął z 
szuflady pisbolet, podszedł 
do okna, ost.a~ni raz oga.rna,I 
wzrokiem swa, stuletnią, 
zBJk.ratowana, twierdzę, po
lecił duszę swemu fabrykanc 
klemu B0<gu i przy~tawil 
broń do skroni ..• 

HAK.NAM 
Kombinezon pneumatyczny 
zamiast pasa ratunkowego 

„.ciało za.ko.pa.oo na. tere
•nie fabryki. 

l.ę reliktów 
prze.;zlości. 

żywe symbole 

Oczywiś0ie . cza3 o::zyszcza 
wspomnienia z rzeczy przy
kryoh :i w pamiię.oi v»ieiu o.so
ba fabrykanta ry3uje się nie
jednokrotnie jako postać tego, 
co sierotom po zma'l'iy~h !>l"Zed 
wcześnie tkaczach torbę ba
kal•U na śwnęta kupował. 

Wyir-Olby fabryki Biederma
na znane były w świecie. 
RoBlawialy jeg.o imię, przyncr 
sily zaszczyty. zlote med-ale ... 
i pieniądze. Kryły S•ię za tym 
sprawr,e ręce kobiet pra::u
jących. Dziś te same rę~e roz
sławiają imię Szymona Harna~ 
ma. Anonimowa poetka . w!ók
niał"ka tak o nich pi•sze: 

Po strunach krosien, ja-k po fort-eipiamiie 
B 1egną nc;tchmione twoje d'1"o1me pa,lce 
l zaininn pf:.aikii ob-wieszczą dzień pianiem 
Zagr21mi 114 hal.i d-u,'tlwaście k/M.vi.atwr 
Cha,c:M.tu.ri.a11a wa.lce•m. 

nizacja. i ło oo się fla:iywa 
hon-0>rem zawodowym, wysu• 
wa.ją zal<>gę Hat"nama na cz.o
ło wlóknia-rskicj braci. W 
przededniu święta składa.my 
jej więe nasze gratulacje. 

KĄROL BADZIAK . 

Ki~ cie
ża.,.ówki - wy-
1UZU1.zca .. - ""11a
to-r Lil>ero Nai-
nOA'd!i • Rzy-
m u d.etnum
struje dziala.nie 
tm<l'wma-tycrne„ /Qo.m~in~ . .-o-
-· zo,stępuJą
cego pas r;i tun 
ffcwlJ. Kombi· 
nezon ten mo
u U't1"Zl/1'Ul. Ć 
człowieka na 
~erzchn4 100 

ft 11 przez 24 ao-

Tak zakończył swój żywot r 
w czterdziestym piątym roku 
Mjibogatszy łódzki ka;:iitalista, 
Biederman. Latwiej mu się 
było rozstać z życiem niż ze 
swą olbrzymią fortuną. Było 
to zgiodne z filoz.ocfi<1 jeigo 
p!"2l0Cllków. którzy twie.rd2lili. 
żie czl~ik be:z botglal<.'ltwa jest 
:ndoośo:ią. 

Nrie była to pierwsza śmierć 
na teren.ie tej fabryki. W 1905 
roku umierali za jej murami 
wieszani na szubienicach ro
boLnicy. W 1929 roku zginął 
tutaj z rąk 1prowokatora mio
dy komuni5ta, kazetempowiec, 
Szymon Ha.mam. Nawolywal 
ori do strajku sol·idarnoś::icr 
wego ku uczczeniu święta Re 
wolucji Paździer:iikowej. 

Z tań.czqcych stożków splyttXt osnowq 
Niertstająca bi:alla rzeka 
Z twych rą.k najczy.srtszych 
T z t'Wyc h czu.1.yc h dl0'11 i 
Trwa.rość i dep/o 1J1oom.vn ę -przen:ilka. 

I\ ~;·ZDJĘCIU: po u4.a"1.ym po<ka<-ie wynalazca wychOO• 
a Tybru lwl-0 mos.tu św. Anioł.a. 

Fot. - CAF. 

~~~~~~--~~~~--

W „Barn.amie" tToskliwie 
kuHyw<1<wane są wlókmia,r>kie 
tradycje. Tam właśnie zr<HJzil 
się zespól taneczny, któl-y 
d7.iś znany jest na całym świe
cie. Tam też pól ty;iąr.a dzie

C'IL rolbotind1ków uczy si'ę 
ta!1ceyć, śpiewać, ma•lo
v.rsć i ,grać n.a >'ls~el1k1ich 
instrumentach. Klub fabrycz
ny Harnama każdeii-o wieczo
ru „pęka w szwa.eh". Za.łoga 
1'<:rd!Zi0 stlnie z-1vią=111a .iem zie 
swą fabryką. Rodzic-e czę~to 
przychodzą do dyrektora. aby 
przyjął do pracy również ich 

dzleoi. N.'.l p~~yikl.ad Ratyliscy 

córk.a jako tkacz•ka na czte
ł!'ech kroir.:ach. 

Robotnicy „Ha.rnama" mają 
silnie rozwinięte poczueie du
my zawndowej, wlóknia.r;;kie
go honoru, O d'.Y'l1amnzmic -i am 
bicjach zalogj świad~zą ~ry
niki we w:;ipółzawodn·ictwie 
Szta.nd~ prz.ech<ldni J)re?.esa 
Rady Minist.rów i CRZZ za 
r-0k 1963 jest tego wymownym 
przykładem. A prze:ież są t-o 
zakłady stare, dopiero w tra•k
cie moderriizacji parku maszy
nowego. Niektóre kros-na pa
miętają czaS<Y wojny 'l'OSyjsko
jaoońs-kiej. 

K 011KURS1.!2.!?~J.1-~!Q!.~„~!-„~.! 
Ja!k widać, Bie<leirma-nowie 

~ie cenili nigdy ludzkiego ży
cia. Gl-ęboko ga.rdziJ.i ·robotni
·kami. Swiadczą o tym choć
by warunki, w jakich odby
wal.a się praca. Ni:;kie, duszne 
hale, bez dopływu powietrza, 
nadm.ierne zagęszczenie kr-er 
sien, brak elemeritarnych u
irządzeń san-ita·rnych. Zamiast 
ubikacji - kible. Jak w wię
zieniu. A tymczasem fabrykanc 
kie córki mie :;zkaly w pala:y
kach wyklada:iy:h specjalnym 
korkiem sprowadzanym aż z 
Afryki. 
Dziś wiele :.ię pod tym wzglę 

dem zmieniło. Na terenie za
kładów z:iajdują 'Oię szatnie .. 
natryski. 11mywalr.ie, pokojf' 
higie:iiczne. ~zafki, wentyla
cja i klimatyzacja. Zlikwido
wano pa:;y tran<misyjne. Za
klady <»ią.gnęly najmn1iej:;iy 
stopień zagrożenia w b~an:i;y, 
Po:1adto prze<taly dymić ko
mir1y. Spełniają one dziś ro-

- ojciec jest kierownikiem 
zbytu. mat-ka pracuje jako 
skrę~arka na przę:Jzalni, a 

Jedna•kże p!"lywiąza.n.ie 1fo 
swojego zakładu, umHowa1nie 
pra-cy, dyfoyplina, dobra orga,.. 

• Ot11Jarcłe łódzkie] toszechnlcv Filmo11JeJ 
• seminarium studenckie PWSTI F i 

One!:(:laj odbyło się uro::zys
te otwarcie Łódzkiej Wszech
nizy Filmowej, na którą za
pi <alo się dotychcza.s 120 siu~ 
cha czy. 

Po inaugura~yjr.ych przernó
wienia ~h sekretarza Za~ządu 
Woj. TPL mgr Danuty Mik-0~ 
ła.iczyk oraz po~la Józefa Sp,\' 

chalskiego, dyr Regina Elkan 
rozdala pi€rwsze indeksy po 
czym prof, dr Władysław 
Jew;;iewicki wygłosił glęboko 
podbudowany wykład ,.Hiito
.ryczny problem kinematogra
fii". 

~~~~~~~~~~.~~~~~~~~~~ 

Muzeum w zamku 
' , ... ' · 

Regulamin 

Pl'> skończeniu szkoły podi
stawowej popełniłem wielki 
błąd życi·owy. Zostałem skie
·rowany za .kradzież do za<cla
du poprawczego, gdzie bylem 
6 mies.ię~y. Po wyj.ś:)iu o·rag
nąlem nie tyle p-racować. c-0 
się uczyć. Kroki swoje skie
rowałem do ZSW w Łodzi i tu 
chodzę do chwili obe::nej. W 
aerwcu koń~zę si:kolę i "l&
czyr.am .pracować. 

Móglbym ba•r:i·.w dużo napi
sać o naszej szkole, ale ogra
niczę s.ię tytko do wad i zalet 
na>zego zakładu. Będąc w ma 
gazy'.lie głównym materiałów 
zauważyłem mężczyz:ię w gu-
mowy::h zablo-cony::h bu-
tach, jak gramolił ~ię 
na stos zbelowanych iuz 
sztuk materiału. Za;iy talem 
się go. po C'O tam w~hodzi. 

I • • 
1.„ zyc1e 

p ! l'04łda wykonuje się w ei" 
cu %41 m.in„ N·l<1 więe dli wne
go, :!:e tę Sami!! czynności trze
ba wyk.-onywać po ra.z druirl, 
trzeci I piĄty •.. 

Na;; uczą inaczej . i my po
stępujemy tailt, jak uczą. Na 
na;ne interwencje malo rea
guje k-ierownictwo zakładów, 
choć zaws-ze przyznaje nam 
i;;luszność. Nie tak dawr:o. bo 
dopiero w lutym, sam zwr-ó
cilem pracownikowi ..i-wc1gę. 
że kwas siarkowy je;t jeg<t 
wrogiem i należy się z nim 
obchodzić o;;~rmnie (nió~I go 
przez całą długość ;3li w 
dzbanku, bez okularów i gu
mowego ta.rtucha). Lecz ów 
człowiek odpowiedz-lal m1 bar 
dzo wulga.mle. 

Sl\ w za.kładzie pcwniencze-
nla - składnice, rdzie mah~
rial z małym.i blęda.mi leży t:v
g-0dniamł, a z da<ihu ciurkien1 
leci woda z topnieja,cefo śnie-

gu. Czy to nie słra.ta'r Powie
dzi1lł d@ mnie magazynier, ... 
do kieS11erti ma.ter.iału eie 
schowa. Nfo więc d~~ 
:!:e za.kład DllM miast „'11'9ello
dziić" to „zachodzi". 
Postanowiliśmy między ~ 

bą. że jtri podczas nasz~fr) 
stażu nasz oddział musi się 
zmienić, że M"każemy lumioM 
ja•k nalęży pracować. TylkO; 
że podczas naszego pobytu W' 
zakladz.i-e jest już si6dm1' 
klerown.i•k oddz.iału. Ostatnie.
go - "Za·no>i się -na to - ta:k:l.M! 
wkrótc-e zmienią... Ale dopó
ki pozostanie - będzie bala.gan.; 

Do tef pory jesteśmy ucz
niami i obowiązuje nas inne 
prawo pracy r•ii pracMF!l\.\tów. 
Posiadamy J>rogiram prac:r 
i 9'tararny się go ściśle 1rZJ'
mać. Ale maj;;ter czy ki~ 
nik: potrafią calymi tyigodnie
mi przydzielać nas do pracy za 
n.ieobecnycłl robotników, a 
ba.rdzo czę.to do prac tra•n
sportowych, co n•ie "Zga::!za fl'ię 
z naszym regulaminem. No, 
ale czy mamy się kłócić z kie 
rowniikiem? przecl-eż wk:·ri§tee 
będzie na-~m wzełoŻt;>ftYm„. 

U-OZBJił ZSW DLA 
PRACUJĄCYCH 

LAT 28 

W tym samym dniu ukon
s-1.yt.uowa.Ja s•ię również ra.aa 
spole:zna Lódzkiej W3zech:ii
cy Film{fwej. Do .jej. p'r~zy
dil.łm we•zli: po-;el Jóiei So:v
cha.Iskii, pose-ł Eugen4us:z A.i
nenkiel oraz rektor PWSTiF 
prof. Jerzy Toeplitz. 

Slu:ha:zom i orofesorom 
nowo powołanej u:zelni Jó:Jz
kiej życzymy owocnej pra:y! 

im~ 

o:l'!)owred~iał, że nie ma ~o
boty i ·,chce snę trochę prze
soać. l'iie:ly zw~6~ilem. Q:1'l u
wagę. że zabru:i?.il cale sztu
ki. powie:lział, że na p::alni
cach wy;>iorą. 

Nie dałem za wyg\·aną i 
zwróciłem się do mal{azyme
ra - bądź oo bądź chyba za to 
c-dpowiedzialneg<> - odpo.wie
dział identycznie, ja·k ów śpią 
cy mężczyzna. 

MÓJ ZAKŁAD.„ 

boblega JW: koń-ca rekonstrukeja dawneg<> zamku 
krzy-.i:aekieg·I> W Byt<>wie (WDj. k-0sza.Jińsl<ie). W ezęśei 
jei:-·D sal ur7..l\•tfaone zostanie Muzeum Zaehod.ni<>-Kaszubs.kie, 
gdzie 7.((roma<dz<>ne b<:<lą 11-czn.e pamią~ki starej i najnow
.,..e.l historii tego regionu. Szczególnie l>e>gat1> ma być re
Jłrezent-Owany przel<>m • XIX i XX wieku, okres zadę:ych 
walk rnlej.soowej Judnośed _ l>DłsłdeJ z zalewem german-
11ktm. W Jednym ze sdu'zy·det zamku powstanie :oom Tu• 

rygty, 
CAF - fot. Belczarowa 

* * * 
Wc3oraj w Pańit.w. · Wyżsrni 

S~kole Teat-ra.lnej i Filmowej 
rozpoczęło !i'ię seminR rii;m 
stude'.lc:<ie pod nazwą „Boha
tC'I" filmów pol>kieh dwutlzie~· 
tolecia", Zorganiz·owario je 
stara:iiem Okręgowe„o Ko:ni
tetu S!uden:kiego ZMS w Ło-
dzi i Kom,i•e tu U::zelnianego 
pny PWST.iF. 

Seminarium trwać będzie 5 
dn.i. Ucze~tnicy obejrzą i<il'<a 
naj!eps<YC'h filmów polsK;ch 
jak: .. Pokolenie", .. God>.iny 
nadziei", Piątka uliry Bar-
skiej" i lnr:e. Po ;umowania 
· dy;;kusii dokona rektor 
PWSTiF T>'rOf, dr J. Toeplitz. 

Do omów·ie!'lia 1vyni·ków 9ę.
mbarium powró~imy po jego 
zakończe11Jiu. 

Gdy bylem w drugiej kla
sie, wraz z kolegami urządzi
liśmy pogadankę dla roi>ot
ników, którą sami opra~o.va
J.iśmy. Kiel'Ownictwo o::ldzialu 
po~ząt~owo się z na> :imialo. 
ale po jej zakc-ń:zeniu otrzy
maliśmy (pię~iu uczniów z 
drugiej klasy) po 500 zł na
grody. Pogadanka na;;za była 
r,a temat pracy i wydajoośc!. 
Przez caly -rok skrzętnie sam no 
towalem przykłady. Np. tka
niny powinno się prać tak. 
jak każe majster, to samo od
nosi się do st-rzyżenia, drapa
nia, suszenia. prasowai1!a. Pra 
cownicy robią inaczej. Pracę, 
która, należy wykon;ić w cil\-

Tylko ojciec praoowd, I\ my 
un. ja i moich dwu młod 
szych braci oraz mat•ka 
wy.glądaliśmy pierwszego 

i piętna>tego na · wypła tę. 
Warur1ki domowe nje były b. 
dobre. Przerwałem więc nau
kę w Tech~i·kum Włókienni
czym i poszedłem szukać pra
cy. Mialem z tym sooro kl<>
potów, bo nie m~ałem ukoń-
czonych o;;iemnastu lat. W 
technikum u::zyłem się na 
wydziale tkactwa. więc ch<>-
ciaż uk:ończyłem tyl'k:o 2 ktla
sy. miałem jakie takie poję
cie o krobie tkack,im. Dnia 
1 czerwca 1963 roku - pamięt
ny dzień w moim życiu - roz 
poc:zą-łem · pracę jak:o uczeń 
tkacki na ·tk8-lni „.saurerow-
-sikiej". Umiałem · pracować 
tylko na krosnach mechanicz-

-··------------~--------·-------------------------------------""'"'----~----Na szla ku pod różv - N<>t eXi«:·tly odpowiedzia.ł z skiego, eo było kurł11HJll ezy ehęełl\ I 
typowo a.ngielska, relatywnością. za.imponowania na.m. 

Oni tak się za.cll&Wuja,, ja.li.by woj- Pytały kilka.krotnie, doklld jadę, 

Spotkanl•e z ang1•e1sk•1m czołg•1st::a na jeS"T...CZe trwa.łą_, aJbo za chwilę mia jakby Ne rozumiały .skJowa „Poland", "I ta wybuchnąć - dodał. - To ten. ten wlaśnJe W&gOD. je
dzie prosto za. „:lelMJnl\ kurtynę"? 

i entuzjastkami Szekspira z NRF op~~::i~aci~l~~~j T:'se~!:J~~hl~ ,i!ielm wi~r~ ~~~_,,t':k&Z&-
d 

piec nie 7'a.znal okropności wojny hl- · (Korespon encja własna) tlerowskiej. Znal ja, z opisu, ,jeśli w w mta.rę zblita.nia się do rn.rdey 
ogóle znał, co wątpliwe. Do Niemiei: holender&kn--niem.leck:lej, C>ll'&rna,I .fe-

- OOli są wclą.:1: w g-O'ł-OWośC!i ł>o.io- i przykrył nim mojego synka, któ· przybył w dobie pokoju. Nie wply- Ja.k.lś niepokój, Rzucały trwGtne spoJ 
wej. Ja.kby zapomll!ieli, że woJlllł ry ułożył się na la.wce. wa.la na niego żadna. pn;eszlość. któ- rzen!a. ·w kierunku swoiieh waliz. 
skończyła się dwadzieścia lait temu. Gdy zorientował się, że Jadę do ra. mo~taby zaciemniać spo,jTZeme na - Jeżeli oelnik zeehce Je otworzyć, 

Kto mów.I te słowa.? Polityk? Pu- P<1<lskl, powied7lia.l: teTaźmejsrz.ość. Mówił to, co aJdual- to kamee! 
blłcysta? Pacyfista.? Nie. Młody chlo- - Aha., to ten kraJ, na. który Niem- nie zauważył. Widząe pyfainie w moich ~eh, 
pa.k, Urod!ZO!lly i wychowamy Jui w cy na.jpfonv napa.dl.i. wyj.a.śnJły: Tyle · _„ i z-L--,,;,c- Na.mą rO'.llm~ę o Niemcaclt prze.r-czasie polroju. z , zawodu? ,,Ta.nk • Je-łeli ch ..... z • • ....,„ ... ~ - Aoh, -•-1. N·'- ts- ~. ma-y, w=ólcrz wa.Io wejście dwóch młodziutkich, do- ...., ro ..... •u..- -· driver", azyli ll'UlłgJsta. ~„ esnej Połskii. ś · Tylk~ pi·„~ -ób - ni-'- -'--"-'-ło, l z k<1<l · d-·Ls.i ,...,. · prawdy hoznyeh Niemek. (Pojęcia v "'" ~ ·- "n ... .,,_.,,,.,.. 

Pi-urz pomyłkę wsiadłam do pierw- ei .i& spyta.l·am, """"" ~Złe. na temait urody Niemców uległy unia :!:eby Je zamknl\Ć. To te ksil\Żkf„. 
S'Z'ej klasy. Było to w międzynarodo- - Do Osna.briick. Zia pięć godzin nie. O Ile dawniej mówiło się, że Celnik nie ZllŻl\da.ł ołwuoia waUz. 
'"""m po.ciągu, kursującym na trasie muszę już być w cu.ołgu - powie- mę:Wzyźn.i są przystojnJ, a kobiety Nlemkl wysiadły na. pie!'WS'Lej i;ta-
Hook va.n HoU.arnd - Wall"S1T..a.wa.. dział, spojrz.a.wmy na zegllll"'ek, nie, o tyle terruz jest odwrot.n!le. 1 nie cyjce. 

Kmtduktior kazał mti się przesiąść. Mój crLJOłgista wraeaJ z url-0>pu beu: racji!). Orołgista zachował się · _ Wie panł, eo one tam miały? _ 
GdY sldop~a.na zbiera.łam swoje to- świa,toormego d<> swojej JedlllO\S'tki w \\"!>bee nicll idealnie ta.Je samo, jak mówj CIL'Oł!l'ista., otrzepu,11\C ręce (po-
bołkll, a m1.a.ła.m ieh dziiewlęć, plus Niemczech: Wra.ea& Il: nilechęcią, Nie W<J·bec mnie. da.wa.I Im walizy p!'7le'll okno) - ka.wę. 
dziecko, w P~'Ztiia.le zja.wlł się mło- dJaj;eglO, ze d<1<m, :ro ukoohana., ie I h l Przemyc.a.ly Jm.wę, Efttln;Jastki 
dy pnyst>&Jny cłtł-0>pJec. kraJ <1>j-02ysty. Nie to • .A nawet prze- - May e p you? - powiedział, Sz...._..,,.,_ '· 

-• W tn ·1 „_ li ( następnie zła.pa.I się za fob bagai!'. .,..~.,.mos. _ May ! help y-·'>. _ usły-·a.lnm ciwuae. s ..,pi uv arm w AngJi.i U jed k . ~ - - 1 „ba -~jskown .__. h-'--• ) bo giął się na, pod ciężM'em waliz. „Entuzja.słkil„ nopa.łn.one było ..,... dobr.ie mi zn;mą z Wysp Brytyjskich s u-.. "~ ~ Jo.-. oo „ .... ma. , 

l 
formułkę. Smiem tw.terduć, :ie to zda w domu był zły ojoeym, ukocha.na go - Aeh, to te kS':lą.~kll uspraiwiedU- czystym anll'felskllm PTZ3'młM>nildem. 
nie pier:"W6'1Ze wpada w ucho cudzo- właślllie r.zucilła., a kraj ojczysty? An- wiały się d'1li~yny. - Ale ładne ddew&yny - powje--
ziemeoiwl w LondY'll.le, 1'aik jest tam glicy nie znaJl\ t-ego po.Jęcia w na.- działam. 

~ 
c-zęste i na.gmfune. biaczy: „Ozy mo- szym wydalniu. SU!ksplr na wagę„. kawy - Ladne ctrleweąny "" wszędzie -
gę pomóc?"· 1 p~ył mnie mój młody roczmówea.: 

Moje dtl.iewiięć tobo~ów, plus dziec- Czy pan nie lubi Nlemc6w? g.:~w;;. ~~e stuzdio~m;.~::ei - w Anglii, w Polsce, w Niemczech, 
ł ko, w m·ir mmlari:ło lillę w P.rzedrtia.J.e - Nile lubi więc pa.n Nkmtców? - namiętnie rozrrtaJWialy między sobe, czy w Kem1„. 
# drugiej kJasy. Chlo;>iec zdją.ł Płaszcz spylałam. o Szekspln;e, u:tywająe języka amgiel EW A B-EMERYUSZ 

·-···---·~~~~-~---~-~··--~-~~···~~--~-~~,..,..-.. ~~~--·---·--···-----------·--~· 

nycl1 s ta r.zego typ4.1, tu zet.
knąłem się z krosnem oanro.
wicie zautomatyzowanym. 

S:ierownJk tka.lni i salowy 
zapoznali mnie z ttra.e' oł'll:z 
z poodstawa.mł bhp, po 
cz:ym poszedłem między kros· 
na. Pracował tu tkacz, kłór7 
przyj~! mnie ba.rdzo serdecz
nie, wytlu!llaczyl, na cz:ym 
rzecz polega i zachęcił do od· 
w&&i. Czulem się mile zasko
czony postawą mistrzów. oraz 
kolegów po fachu. 

Pierwsze dn.i upłynęły w 
bil.rdzo serdecznej· atmosferze. 
Ba·rdzo czę;to · przychodził 
na tkalt;ię kierownik i ile ra
zy mnie ·sj:>otkał, pytał, jak 
sobie radzę. Ta·k pra:owalcm 
3 m4esią~e: Po zdaniu egzami
nu przeszedł-em do „rezerwy". 
Praoowalem na 16 i 24 kros
nach. Praca nie męczy?a mnie. 

Pewnego dnia kierownik 
za.propon~al mi po.sadę za· 
kłada::za o>riów. P.raca polega 
na tym, aby zakładać osnowy 
po tzw. ,.odrobieniu" sta·rych. 
To jest, już coś... Pewneg& 
dnfa Jeden z mhbrzów, ml<>dy 
i dobry człowiek, PttWiedzlał 
mi, że o.n z-lnl się na dwie 
godziny przed z.mianą, a. miej
sce jewo mam objąć ja, 
Bylem bard:zo sz:zęśliwy. Mi
strzowie prze::ho::lzą::y kolo 
„mojego" . zes;:>olu J.\::zącego 40 
„Saurerów" uśmie::hali się 
i p<>zdra wiali. 

Potem ·w~zystko potoczyło 
się w ko;micznym tempie. 
Pracowałem za r,ieobecnych 
mistrzów, o::zywiś::ie najwy
żej . trzy dll!i, ale w m4esiącu 
uzbierało się co najmniej 5 do 
6 d!li. P.od koniec roku 1S53, 
kierowriik powiadomił mil.ie, 
że jestem zapisany na kur;;y 
mistrzow;ik·ie. Teraz już kursy 
zbJ.iżają się kU końwwi. Bar
d'M się clesrzę, te będę w„ 
strzem I będę jut mó4'1 saml>
dzlelnie „wafo-zyć" z krosnem, 
Jego ust·erka.mł i w~.ami. 
Słyszy się nieraz o maco

szym sto.su;.•ku zwierzchni
ków, ja o;io-biście nie wierzę 
w to. Pott-zebne jest tYll1:0 
wzajemne zrozumienie, a spn. 
wa przybiera inny chankter. 
Co do zmartw.ień, t.o i ja 
je miałem. No, ale to 
są '1.'Ze::zy spotykane na każ
dym •kroku„. 

PRZYSZLY MIS'l'RZ 
TKALNI 
LAT 19 



O Ponad 4 
O Ruch na 

łysiqce łodzian zakasało rękawy 
Młynku, Widzewie, Bałutach i w Sródmie~ciu Kto wylosował premie? 

Nie z· la pracy społecznej NIE TYLKO 
• 

INICJATYWA SPOLECZNA LODZIAN, ICH PRZY
WIĄZANIE DO SWEGO MIASTA I WYTRWALE DĄ
ZENIE, ABY CZYNI(; JE CORAZ PIĘKNIEJSZYM 
- ZNANE SĄ W CALYM "KRAJU. NIEDZIELNY JED
NAK START MIESZKA?ilCÓW LODZI POBIL DOTYCH 
CZASOWE REICORDY, ZAROWNO .JESLI CHODZI O 
LICZBĘ LUDZI, KTORZY DLA DOBRA SWEGO OSIE
DLA, DZIELNICY, MIASTA ZAKASALI DNIA TEGO 
RĘKAWY, JAK TEZ ILOSC FRONTÓW PRACY, 
ZDYSCYPLINOWANIE I SPONTANICZNOSć ·. 

raj na Młynek 150 par gumo
wych butów. Przydadzą się 
one zatrudnionym na najbar
dziej podme>klych o:lcinkach. 

dln ,,nuslolnlków'' 

Trudrit> nam tutaj wyliczyć 
w.szystkie ulice, sikwery, place, 
os.iedla i parki gdzie przedwczo 
11."aj irealize>wano czyny społecu
II!e. Lis ta jest bardzo długa. 

Na Widzewie ,pl.'zystąpiono 
między !innymi do bude>wy 
par>kiu przy ulicy Zbior-
czej. Praca nie naileża-
~ do tatJwych (planto-
wanie terenu, przcke>pywan.ie). 
Udział w r>iej wzięli prarow
nicy Prezydi~m DRN, KD 
PZPR 7. sekretarzem A. Pro
mińskim na czele i funkcjona
ir.iusze MO. Łącznie pe>nad 200 
osób. Wiele o'ób wystartowa-
2o także w te pierwszą wio
·senną niedziele przy budowie 
be>iska na S te>kach i ogródka 
je>rdanow;'.{iege> w osiedlu Wi
dzew - Zachód. 
Przykład zdyscypl inowani a 

dok i Żródte>wej. De>brze· 
jak zawsze - z pe>djętych obo 
wiązków wywiązaili się także 
pocztowcy. 150 z nich przeko-
rpało trawll!i'ki w śródmieściu. 
Może mniej efektowną, ale 

trudną i bardw rpe>żyteczną 
rprace wykonali wczoraj łodz
cy tramwajarze. Pe>nad 
rpół tysiąca prace>wników MPK 
1porządk0Wlalo wydzielone t<:>

irowiska tramwaje>we w Ale
jach Kościus:ziki, Al. Politf:~h
niki i przy ul. Pól.nocnej. 

De> .najoięż;;zych naleiata 
praca na Młynku przy karczo
waniu drzew. W przyszłym o
środku wype>czynku sp<>lkać 
można było przede WSZYRt
kim mie;;ZJkańców Dąbrov.'Y, 
ZMS-owców. studentów. Nad-

. zór spcawowaU fachowcy z 
Łódzkiego Prz d:.iębie>rstwa 0-
gro:lniczege>. Re>be>ta szła szyb
kQ i sprawnie. 

De> prac porządkowych przy 
stąpilli także mieszkańcy Osie 
dla 1 Maja (Kurak). Pe>nacl 300 
mieszkańców i liczna grupa 
harcerzy pe>kazali, że stać j("h 
na wiele. 

Wcze>rajsza niedziela utwiier 
dza w przekonaniu, że tc!-"C>
re>czne ze>be>wiązar>ia - wykonać 
w czynach społecznych prace 
o warte>ści 40 milior.ów zło
tych - nie tylke> ze>staną speł
nione ale i .przekre>czone. 

(al) ;,Miss Fort'una" w a,/>,eji. 

Zakł d o nich zawsze pamięta 
Bylo to batrdzo mile popolud

n:ie. Przybyli na nie lud!zie, 

Kina studyjne 
w kwietniu 

którzy choć dziś odeszli. od 
swych wa.rs'Z·tatów pracy 1 prze
c;.,zli n.a z.aslużoną erneryttu·~. 
cale swo-jc życie zwlązah z za
kta·:lem. Nie p·rzypadek wię.c 
zrządzil, że UTO•C'ZYStOŚCi z oka
zji „Dn.ia Wlókrua rza" w ZPDz 
,,Oltmpia„ ro-zpoczqly się od 
spotkamia z rencistami. Odbyło 
się ono w ub. S<'.>botę w M'ę
dzyza,kt"•dowym Domu Kultury 
przy ud'ZlaLe 65 rencistów. Byla 
tradY<:y}na lam .pka Wina, byla 
zabawa taneczna. by! też fi~m. 
Ale przede wszystkim byla pr.ly 
jemna atmc·sfera. 

Za naszy·1n pnśTOOnictwern 

I 
WIOSENNO - LETNI PO

KAZ ODZIEŻY DLA .,NAS 
TOLATICOW - ZORGANI
ZOWANY PRZEZ .. DZIEN
NIK LÓDZKI" I WPHO -
ODBYL SIĘ W WYPELNIO
NEJ DO OSTATNIEGO 
MIEJSCA ;:;;A.LI FILHARi\10 
NU. 

I mpreza była niecodzie'.lna: 
na e.>tradzie dE"l'l1onstrowa
no bowiem przede wszySi!-

kim <Jodl7lież, którą hu:rt oferuje 
detaolowi. A wriqc n.ie rewia mo

deli. które de>piern się ukażą. 
a pokaz tege>. czym dysoe>n:i-
je ha r>del. Rzecz ge>dna pe>i-
kreślenia tym bardziej, że 
wszystko, co p1>ka.zano, a więc 

a zwłaszcza Czytelniczek, pod 
bil przede wszy;;~kim Mieczy
sław Wojniuki, zmuszany do 
kitkakre>tnych bisów. N1em:1iej 
zresztą pe>dobaly się ladwiga 
Swirtun - pare>diująca ro. in. 
świetnie Kalii;ę .Jędrusik i 
Vio•lettę V.illas - oraz pełna 
temperamentu Carmen 'loreno 
z zespołem Walaska. Huraga
ny śmiechu wybuchały pe>d
czas monolC>gU St. M. Kamiń
skiego, Z wyczuciem ake>moa
niowal Tadeusz Such1>cki. Ca
łość umiejętnie wiązał nieza
stąpie>:iy w tege> .rn:Jzaju im
prezach Leszek Mikułowski. 

Wczocaj zgłosili się pe> na
grody pierwsi z Czytelników 

d de>brej orgar.izacji pracy da
li studenci W AM. 250 mle>dych 
ludzi urządzałe> zieleńce przy 
ulicach Wojska Pe>l~kiege>, Wi-

Zak.1-ady Obuwia i Wyre>bów 
Gume>wych do>tarozyły wcze>-

Bieżący miesia<: ki.no „Stylo
wy-studyjne" rozpoczęło p.rze
g,lądem fi•Lmów wy•l>!tnego ra
dzieckiego reżysera Konstarute
go Wojnowa. Po fmmac:h „Tro 
je z lasu" i ,,SJ·ońcc świe•ci dla 
wszystkich" -0glądać będrziemy 
d\\ra titimy zrea!k.t.owane 'ved.lug 
powieści Al. Rekemczuka 
„Przerwany Ull"Jop" 1 ,,Mlooe 
zielone". W trz.eciej dekad·z.i.z 
miesiąca kiin.o „Stylowy" polra 
że Wielokro.tnie naigTad"l'atlle na 
międ12yna•r-c·dowych !es•tJW.aJ!ach 
filmy amerykańskie: „czas po 
gaństwa" - reż. Petera Kassa 
i „Cudotwórczyni" - reż. Ar
th·rnra Penna. 

renclś.ci ZPDz „Olim,p.la" chcą 
?.łożyć pooziękowamie dy·rek<:ji, 
POP, radzie zakładowej 1 ra
dzie robotn<~j za mile zapro
szenie. (jkr) 

Spiewa Carmem. Moreino. 

P\tlaca J><l'ZY kar>e-zowanlu 
drzew na Młynku należala do 
jednych z najcięższych z WY
konywanych w niedzielę. 

Na oojęctu: na Młynku m. 
in. pracuje także i Stani$law 
Sajd.aik (w befocie), który za 
pracę spoleczrną :został i uż oo-

Dziennie 600 
zgłoszeń uszkodzonych 

telefonów 
Na Wiosnę sipece od na1pra-

l 
wy telefc.n&w mają najwięcej 

I .pracy. PJ""Zy :roZtO!PaCh W-Oda 
u=kad:za k.ahle telefon1czrne i 
stąd tak dużo rre.k:lBlllUłcji w 
51Pra<wie mi'lczących a~.ratów. 
Jaik się dowioaduiemy, obecnie 
Biuro Na11>rawy przyjmuje 
drZiennie ok. 600 zg'toszeń. w 
tym najwięcej (przeciętnie 
200-300) ze śród:m!ekia. Naj- . 
poważni<"jsze uS2lkodzenia ka
bli zanotowano ostatnio na 
ul. Łagiewnickiej i na ul. 
Nowotki. (jkr) 

~PDllDll 
Dzis w Lodizl zachmurzenie 

dUJż.e z okiresowymi większy
mi '!)rzejaśn:ieniarrni oraz J'.l<l'Ze
lotnymi opadami. Temperatu
rra mlnima1lna 1Plua 7 st. C. 
:m.abyrrnal1rua ok. plu& a.a st. c. 

znaC?,c.ny dwiema -0dzna'karmi 
(brą•,ową i ztotą) i który nie 
jedną iu·ż njedzielę prze,praco
wa.1 d!la do·b:ra naszego miast.a. 

Od 

(al) 
Foto: L. Olejniczak 

jutra wycieczki 
po Łodzi 

15 bm. z Plaou wc.Jno~i 
!!'wsza ;pierwszy a 0UJtoka,r, który 
zalJ>OC2)ątkuje sta·le. cO<l-zienne 
wycieczki po Lodzi, -0rganizo
wa111e :i:mzez wszysitkie biu;ra 
podiróży i PTT-K. W związku 
rz tyrrn, dziś w Ośrodku Stpo.r
tu. Tllil'ystykl i Wypoezyniku 
:ro'Zpoczyna się 2'-dniowe sizko
lenie ;przewod1ni!ków, celem 
podniesienia :iOh kwa.l.iflkacji. 

(k) 

„Księżyc i my" 
W wb. niedzielę„ w SZkole 

P<ldstćl'wowej 1'37, przy ul. 
RetkińS>klej 129 odbyła się im-
1Preza a 0rtystyezna ,.,KsJężyc i 
my", .zorganirz.owana pr7...ez har 
cerzy !Z huka Lódź-Polesie. 
W rarm•ach akcji „Peryfer;te" 
harcerze z dJl'użyn std.rStEYcil 
przygotawa;Ji specjalny poro
g,ram skliadamy, poswlęcony 
;raidziecklm k-0Sm-0n.au tom. 

• (k4-) 

"-------------

l 

Natomiaist studenckie kiin-0 
stu<lyj.ne „Studio" (rnl. Lu:mum
by 7""9) kcmtynuuje obecnie 
cyikll tra.g!iikomed;i wojennych. 
Sta.no·wią go: ,,Najlepszy z wro 
gó·w'', ,.,Haszek i jcg-0 Sz.wejk", 
„Zwario\vane Jotnisl<O" i ,,Gdzie 
jest general?". NaistepnJe zoba 
czymy dwa fi.lmy arn.erykańskie 
„ W _ śr-0idku n0tey" t ,, Wi-e.1czór 
kawalerski" oraz film pirodu~;
cji NRF - „w czepku urod:re 
ni". (W1) 

<i[uJoi]!> 
ODPOWIADA: 

M. J. i I~I: Kiedy upływa 
termin składania p·o„lań o przy
jęcie na zaoczne wyższe stti<lia? 
Czy koniemnie trzeba sk!adac I 
dokumenty M•ol>iście? 

RED.: Ostateczny termin przyj 
mowa.nia podań na studia za
oczne uplywa 15 bm. Podania 
można sklad.ać osobi8cie lub 
przeslać p-0cztą. 

150 rocznica urodzin 
Tarasa Szewczenki 
'Również i Lódź wląC2S się 

do ogóln,o.polsk ich obchodów 
zwlą-zanych ze 150 rocznicq uro
dJzi·n wieLkiego poety ukraiń
skiego Taira>S& Szewczenki. Dziś, 
we wtorek o godz. 19 odbQdzie 

W. S7'ekspir - Król Lea>r 
PIW, zł 15. 

W TWIŚCIE 
.zwyciężyli ••• 

W fi!na•le ogó1nolódozkiego 
;,.spotkania z twistem" (organi
zowanego przez Polski Klub 
Taneczny i Klub Dziennikarza), 
klói·e -0d1byilo się onegdaj w 
LDK zwyciężyły ;pa;ry: I - Te
resa Walczak i Sławomir ld7.Jak 
(I<luib Stud~mta „77"), II -
C'ha.oneh SaJd i Rathael J\1wen
da-Pole (Kll]b Młodej Afryki), 
m - Danuta Kirchner i Wal
demar Adcyańczyk (Klub ZMS 
,,ża.k"), TV - Jadwiga Włodar
czyk i :Kazimierz Kaszuba 
(Klu,b Poli,gra.fi ków , , Chochlik") 
i V - Janina Popławska i 
Jerzy Swiątek (Klub ZMS „Pod 
Kominkiem"). 
Nai0bli•ższe finały ogólnolódz

kie w „spotkaniu z walcem 
wiedeńskim" odbędą się w s.o
botę HB bm.) o godz. 18.30 w 
Klul>le Nam:zyoielskim (ul. Piotr 
kows1ka 137). POS"7.=ególne klu
by nMamiast ;prreprowadJzaj ą 
18 i 19 bm. eliminacje do T~ 
Blues Jowe (Lipsi). 

się w sali teatraln.ej MDK u:ro
mysty w'.eczór, zo.rganizowany 
przez Wydzial Ku11tury I Uk.raiń 
skie Towarzystwo Spolec:zno
Ku·ltu.raLne. 

znane d12iele>, bo.gatym komen 
ta.rzem -O<Pa·trzy>ł W. Chwalewi.k. 

s. S. C7.achorowski - Czas 
do ezlowieka - PIW, zl 10. 

Wlersrz,e. 
B. Masł<>Wslki - Rzut młotem 

- SIT, Zł 10 • . 
Seria porpulairnych podJręc:zn.l

ków lek<kiej atletyiki. 
O. F. Walter - Niemy - PIW 

z1 15. 
Psych01lołicrzna powieść współ 

cze<ma w.waacairs·kAego p1sa:rza. 
Antologia pamięci 1939-1945' -

Więzienna krata - KiW, zl 18. 
Autenty02lne relacje więźmiów 

i utW<llry 1•i>teradcie, :PO-święcone 
matrtyrro1l01gii. o!larr hltierowskie 
g,o teDroiru. 

A. MloeldeWl-OZ - Listy, Dedy 
kaeje Nota.ty - Czyt. zł 10. 

Zebra1l 1 <llPraoowa~ st. Pigori.. 

Od 15 bm. 
Książka niemiecka 

W\51p6o1nym starraniem PWN ; 
„,Domu Ksi·ążki'', 15 bm. otwarr 
ta zostanie w kslęga1rni ,.Hory
zoM" przy Ul. Pio•trkowskiej' 23 
wy•stawa niemieckich (NRD) 
książek natUJkowylCh. 

odzież zarówno dla dzieci, jak 
i dziewcząt i chło-pców do 
lat 20, cechowały szyk i ale·
gancja polegające na prosto
cie i estetycznym wykonaniu. 
P;zekonywające były także 
bardzo niskie ceny konfekcji. 
Jak slmznie podkreślił prze
miły ke>r.i'eransjer, Leszek Mi
kułowski. fasony deme>nstro
wanej odzieży dla nastolat
ków z powe>dzeniem nadają 
sie · także dla o>ób. które ukoń 
czyly 20 lat. Decyduje sylwet
ka i styl ublerania się. 

Ki1lka mode.Ji, które Centra.I 
ne Labe>rate>rium Prze-myslu 
O:izieże>wege> przygote>wale> dn 
produkcji na II półrocz·e, 
zwłaszcza świet:ne ga,rnitury 
męskie z elany - pozwolile> 
public21r;ości' ·zorientować się v; 
przyg.otow:.wanych ne>wościai'h 

o:lzieżowych. 
Na.jwięcej braw otrzymała 

najmlo-d:;;za modelka, która. tak 
źe .jako „miss Fortuna" wy
ciągnęła nczęśliwe numerki 
dla Czyt<'lników „Dzit•nnika". 
Oto one: 06762'1 - wygra1na 
1.500 zł, 067665 - 1.000 z1; oraz 
067466, 067758 i 067499 - wY
grane po 500 zł w p0<staci ta~ 
lonów do zrealizowania w 
sklepach orlzieźowych MHD. 
świetnym uzupełnieniem PC> 

kazu były występy ulubionych 
aktorów scer; warsz1nv;i!~ich 
i !ó::lzkich. 

Serca naszych Czytelni•ków, 

Zagłoba 
ukarany 
za chuligaństwo 

25-~etrłi Zbigniew Zagłoba 
(Tybury 3) za opilstwo, awan
turowanie się i używanie słów 
wulgarnych skazany ze>stał 
przez Ke>legium Karne> - Ad
ministracyjne Łódź - Polesie 
·na karę grzywny w wys. 2 
tys. zl. W razie lllieuiszczenia 
kara pe>dlega zamiar.ie na 50 
dni are-;;ztu. Pe>dobny wyrok 
za chuligań51kie wybryki otrzy 
mal Czesław Budzyn (So·rawie 
dliwa 17). Nadto Stefania 
Brzuśkiewicz (Zakątna 78) 
skazana 'ZOISLała na 2 miesiące 
a Krystyna Wróblewska (zam'. 
Mielczankiego lG) na 1 mie
siąc bezwzględnego aresztu. 

(k) 
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- robi dobrą minę do zlej gry. Bierze 
bllety 1 o transakcji... zawiadamia funk-
cjonariusza MO. · 

. Tym razem „konik" nie mO'.Ge wymigać 
się byle kłamstwem. Są dowody rzecw
we (w ręku Barbacy c.; przy sol'ie miał 
tylko jeden. ,,swój" bilet) i są świad
kowie. ,,Konik'' w potrzasku 

Za · parę minut tjl2: gotowy jest proto
kół, z którego nieil»cie wynika, 7.e Sta-0 la pa.n.a bilecik? Owa... Mogą być jącą o sobie 7..nać przy okaz.li co cie- nlslaw Graszczyński (Abramowskiego 25) 

i trzy. 1 kawszych filmów. usiłował odpnedać z zyskiem bilety do 
Szczęśliwi JIO!lladae7.e biletów mjjają ich Bierna forma walkj _ to już jest coś. kina. „1 Maja". 

z dumnie podniesionym czołem, ci 7.aś, Al · k · niecierp1· _...,„ · · i 
d e Ja -o ze ,. iwy.,., wc1ąz n e Na podstawie pr~-'·óht i z~nań. św'·"-

którzy nie zdążyli P,...f.e zamknlęclem b>."a,k, sta.n<YWCZ.O jes?,Cze za mało, by tej ~""" -~~-"ka · ...., 
kasy, zatrzymują się C?.asem i prólmją denerwującej pladze położyć kres. Nie ków „porządzono już akt """ rzenia. 
pertrak>tować. Zdar7.a się nawet, że plaocą pomogą tu apele d() milicji, 00 „koniki" Wkrótce jeden z czeredy koe>ników sta-
o 100 proc. drożej i... klną na „koni- t k. · nie przed sądem. z mocy art. 7, § 2 
ków", na J>!W~Ądek... Nie 7J'°"'2!ezą s.ię 00 twarde sz;u /i 1 na wid·o~o szarych 1110tawy z 1957 r. („kto nabywa w celu 
tylko na s•ebie i sobie p<>dobnyeb „nie- mundurów d ł"0 -!:. · ą szyb-ko0 przeksztaleić dalszej odprzedaży z zyskiem bilety na 
cierpliwych kinomanów", którzy zamiast się w •.• lu 7

': aJą przy tym wyostrzony Wiodowiska !nb imprezy") gr·OZi mu kara 
j węch i znaJą „magiezne si><>soby'' de„ aresztu do ....,.,ku! 

poozekać parę dni - ,P-O<StP,po0wan em materializowania dowooów rzeczowyd1. ·~ 
swym stwax7..ają bazę dla istnienia „ko- w~h 1 sposoby. Jednalc staj~ sJA ni·ft- Rzecz jasna _ jedna .Jaskółka nie czyni 
nik6\v". przydatine wobec cz Y n n e J." p;.,ta,;y \Vi·~ny. \Vypada \Vlę-c S•Ohie jedynie 

Na 11wzęśc.1e· wlęk~ość Judzi nie popie- spoleczeńStwa... ~yczyć, aby przyl<laod Barbary c., przy-
ra dzta1a1no§<!I pokątnych ha.ndlarzy ki- kład c z y n n e .I walki z nienormalnym 

_ Tallci. byl ładny 'WÓZ/ nowymi biletami, sW<Sują.c w ten sposób pani potrzebuje dwa bilety? Proszę zJawlskiem istnienia „koników", znaiazl 
, , __ „.,.. to . nie.lako bier n ą formę walki z ową bard7A>, po„. dwie dychy. Hcznyeh naśJa,dowców. 

- Nie s.z:NUU-L, nie~ „lcln·o-konikowską" plagą, raz po raz da- Barbara C. - tająe swoje oburzenie (J' a Jr) 
mój, to sluzbo-wy! " . . . 

----om11m111111111111n111111n11111111111111111111n1111111111111111111m1111111111111111111111111111111111111111111m11111111111111w1111 J11111111111111111111111111111111111111111111m1111111111111111111111111111111111111111111 
4. DZIENNIK LODZKI nr 89 (5398) 

do lttórych uśmiechr·:ęlo się 
szczęście. Stanisław ł\:owal;;ki, 
ślusa.rz ZPB im. Harnama 
wraz z że>ną Bron·islawą 1 rr.a
łą Ev.rtmią podjął talon na 
1.000 zt. Zofia Pa~llkiew1cz, u
czennica XI klasy vn LO 
im. Sempołe>wskiej. ot~zyma
ła talon w wysokości 500 zł . 

Oczekujemy na posiadaczy 
p()fzo:;;t.alY'oh nagrród. wśród 

których jest równieł: pierwsza 
w wysokości 1.500 zł. Tale>ny 
są de> odebrania w s~kre taria
cie .. Dziennika Łódzii:iege>", 
ul. B1:otrlrnw;;lca 96, Ili p. w 
ge>ch. 10-15. (lfa.'1) 

Publiczrno,ść g01·qco okla'81ci
wa.la poka111. 

F-0.to: L. Olejniczak 

Najpopularniejsze 

w ub. tygodniu 

Film• Sztuka 
•Książka 

Fi11Jmo•wyim beSll:tSellerem ty-
godnla olc.a1zal si·ę „Koni<>e na
szego ~wiata" (Wlókn.ia.rz). W 
clą.gu 7 d•ni iilrn ten obej.r;zalo 
po.nad lol tysięcy os6b. Drugą 
lokatę .potd względem frekwen
cji zajmuje japoń&kje „Haraki
ri" (2achęta). * :(. ·X· 
Najwięcej e<>ób obej·rzaJo „za

mieć" w Teatrze Nowym. Na 
5 Spektaklach obecnych było 
2.500 wid-zów. Prrzy pełnych 
korn,p.letaclt s:Uy też w u.bie
głym ty.godnlu talkie sztu1ki, 
jaik: „Marla Stuart" (NO-WY), 
,, Wieczny malż.onek'' i „Całe 
życie" (Mala Sala), „w pustyni 
i w puszczyn (Ja1racza), uRo:roeo 
I Julia" i „Pod w1asny1n da
chem" w PoWS1Zechnym. Przy 
oka'ZJi :pr:zy1p01min.a.my, że cieszą 
cy się powod:zenietm „Jaśnie pan 
Nikt" Lope de Vegi będzie w 
tyim teav!'2e g.rany po raz 
ostatni 16.IV. br. 

* :(. * 
R:siążki, która by się rozeszła 

jes'Z"...ze przed trafieniem na 
księga,rskle lady, w ubieglyn1 
tygcdniu nie by!o. Powodze
niem cleszyly &!.; takie pózy
cje jak zbiór reportazy K. 
Dziewa.nowskiego pt. „Sk>or
pk>n 'v biurowym namiocie", 
E. Serbera „Clnarron z Okla
homy", VII tom „Wierszy ł an
t<Hogii pami~cl" I Kraszewskle
iz.o „Starosta wanszawski". 

{al) 
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~~~ i NAJLEPIEJ BARWI we wszystkich kolora eh 
e e 
~ o zniżki w opłatach § I ofe

5
ruie odbioGrcUoMmA~?wałnym I 
p-nia „ pr.zy ~ 

grad:u 37a 4781 g ~ TOREBKI, TECZKI, OBUWIE, PASKI 
MASZYNĘ diziewla:n;ką 
„Gd;rotex" na karżdą gru BARWA PBIMA 
bość włóczki - sprzedam 
Naw.rot 38 b-3 god'Z. 
16-18, Wójcik 513.1 g BARWNIK DO SKÓR 

'-= O =_;~n~7:PON '== 
""" -- ....... -~..., sprzętu turystycznego, 
= NajbliźSZY zaklad wskaże 

PIANINO uKrent2.bacha" 
sy,piaanlę zrota brzmza•, 
s.tó! i :k,redellls - o.rz.echo 
we„ stan bard'ZO dobry 
- SJ;}r.z.edam. PiotnkowSk.a 
l.91i-17 od gooz. l 7 
RADIO - telewiZOII' z 
ada•pterem, :maszynę ;,Sin 
ger", .-ęk:awiczairkę sp:rrz.e 

ŻĄDAJCIE w SKLEPACH CHEMICZ-

NYCH, DROGERIACH, MYDLARNIACH. 

Producenti 

cwu 
„LIBELLA" 

Sp. z. o. o. ~ OSBODEK INFORMACJI USŁUGOWEJ, UL. PIOTRKOWSKA 120, TEL. 398-10. § 
= ~ 
mmm11111111m11111111111n1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

dam. Sll'ehrizyńis·ka 91., 
m. 61 4857 g 
MAGIEL ręcziny ta•nio Warszawa, 

Mokotowska 45 _„„„--„„-„ ....................... „„„„1 
!e nowa 
-• w11ran1! 
200.000 złotych 

padła na nr 28584 w n kl. 
83 KRAJOWEJ LOTERII PIENIĘZNEJ 

przy ul. Piotrkowskiej 65. 
WIOSNA SPRZYJA SZCZĘSCIU. 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWANI Ili 
INŻYNIERA lub TECHNIKA mechanika z 
wieloletnią praktyką w zakresie remontów 
maszyn i urządzeń w dziale głównego me
chanika - zatrudnią natychmiast Lódzkie 
Zakłady Wyrobów Papierowych Lódź, ul. 
Żeromskiego 52. Warunki płacy do omówie
nia na miejscu. 1475/k 

INŻYNIERA WLOKIENNIKA z praktyką w 
zakresie tkactwa lub wykończalnictwa na 
stanowisko starszego inspektora techniczne
go w wydziale głównego technologa produk
cji prretwórczej - zatrudni Zjednoczenie 
Przemysłu Skórzanego. Zgłoszenia należy 
kierować do "Wydziału kadr i szkolenia za
wodowego Zjednoczenia Przemysłu Skórza
nego w Lodzi, ul. Piotrkowska. 260, w godzi
nach od 7,30 do 15,30, 1444/k 

siprzedam. Lód.ż, Przyiby-
srz.ews'kilego 110„ m. 2, 

1 Kcmcki 41!Ul g 1420/k • ANGIELSKI w~k <tzie- I 
cięcy, duże kota - 1 sprzed.am. Gdańska 65 ,..,.., ___ ..._.,..„ __ ..._..._..._ _____ ..._,_„,_„,,_,_,....,,„ 
(frolllt I piętro) 495(; g Dr Ja.dwłga ANl"ORO
MASZYNĘ do kapronów WICZ weneryczne. skór
,;M.aJ<symkę" (2'64 jgły) - ne 15.3{>--1.8.30. Próchru
spw..edam. tel. 210-18 ka 8 5059 g 
DYWAN wełndany SUlll'O- Dr ZIOMKOWSKI - &pe 
niebiesikil 2X3 m, p;roduik cj.ałista chorr"ób wenerycz 
cji NRD nowy - s.pr.z..e.. nyeh, S1kórnyeh 16-19, 
daan, Osioole Widrzew- PlotJrkows>ka 59 4462 g 
zaohód„ Józefa 5, m. 411 Dr NITECKI specJallsta 

chorób skórnycJ:io wene-
·ycznych 16--18. Killń-

1>k1 ego 82 t 46'7 g SAMOCHODY
MOTOCYKLE Dr MARKIEWICZ specj.a

-----------lllst.a chorób skórnych ! I ,,JAWĘ 2.5<)". spnzecl.am _wenerycznych; Piotrkow-
z.gierz, nu,bols 9-15, An- &ka 109-6 ~55 g 
toni Chrzanowski. Tel. 

RO Z NE 

ZAKLAD WARSZAWSKI 
SPRZEDA 

WLASNY OBIEKT KOLONIJNY 
(palaeyk dwupiętrowy) 

w miejscowości Podgórki, pow. Stawno, 
woj. koszalińskie, z olbrzymim terenem 
do zabaw i gier, częściowo zalesionym. 
Pałacyk jest skanalizowany, posiada wo
dę, natryski, umywal':1ie, światl? i . cen
tralne ogrzewanie. Piękna okolica i do
godny dojazd. Oferty prosimy kierować 

PAR, Warszawa, ul. Poznańska 38, I do dnia 25 kwietnia 1964 r. pod adresem: 

----------·• nr „P-4126". 1387 fk. ANGIELSKIEGO konw-.r 
sacyjnie (na WY.Jazd) · uI 

w s~liwej Kolekturze PBP „ORBIS" 

........ „~::.~=!~R::!~~~~„ ... ~1 Obrona prac doktorskich I 

Hi2-578, od gooz. 16 
,-;-ocTAVIĘ"- - Su,pe.r po 
52.000 km (.rok 1959) 
SJP'TZOO.am. Oglądać Piotr 
kowsk:a 159 (dozooca) 

LOKALE 

dziela lek.tOlt'. Tel. 468-02, BUDYNEK :p,p;emyslowy GOSPOSIA dochodząca 
gocllz. 12--13 4794 g koło LodJZi. o powie.rzch- n.; c.a!y d'Zień, u!rowa, 
BLYSKAWiCZNIE prze- ni 120 m kw. (woda, si- samotna do malej rc.C:zi
i!llemy kirajowe adlresy la; ka.nallzacja, . c'. o.} ny potn-ebna. Wairumtl 

POKOJ, wszy>Sitk1e wy- m<lltrymomJ.aJne „Venus", - odid.am w dzierza~;'ę. dobre. Tel. 3•1JHl7 

Podział funduszu 
zakładowe110 

Pnedsiębiorstwo Robót Elektrycznych 
,.ELEKTROMONTAŻ" w Lodzi, 

uL Rewolucji 1905 r. nr 21, 
podaje do wiadomości, że doko;iuje do 

dnia 30. IV. 1964 r. wypłat nagrod z fun
duszu zakładowego za rok 1963. Po upl:J:'
wie powyższego terminu :7..adne roszczenia 
z tytułu udziału w funduszu zakładowym 
uwzględniane nie będą. 1374/k 

Ul p~ET ARGI Ili 
Miejski Zarząd Budynków Mieszkalnych 

LóDź-GóRNA, 
o:g 1 as z a pr.zetatg nieograni<:zony _na sprze
óa.Z: 1 sam0<::hodu osobowego marki Warsza
wa nr silnika 20-102957, cena wywoławcza 
samochodu „Warszawa" wynosi zl 24.000. 
Przetarg odbędzie się w dniu 27 kwietnia 
1004 r., o godz. 11 w biurze MZBM Lódź
Góma, ul. Lubelska 9/11, pokój nr 16, zgod
nie z zarządzeniem MK z dnia 1. VIII. 
l 960 r. MP Nr 66, poz. 315. Pojazd można 
oglądać codziennie w garażu MZBM .- . Za
kład Remontowy w Lodzi, ul. Pabian~cka 
nr 165 w godz. 10-13. Wadium w wysoko-: 
śct 10% ceny wywoławczej należy wplacac 
do· kasy MZBM Lódź-Górna, ul. Lubelska 
9/11, pokój m 8, w godz. 8-15, do dnia 25 
h"Wietnia 1964 r. 1466/k 

Dziekan i Rada Wydziału Filozoficzno-Hi
storycznego Uniwersytetu Lódzkiego podają 
do wiadomości, że dnia 23 kwietnia 1964 r., 
o godz. 10 w sali posiedzeń Senatu U.Ł. przy 
u.I. Narutowicza 65, sala 28, II p; odbędzie 
s1ę publiczn:a obrona pracy doktorsldej mgr 
Wandy Bobrowskiej-Nowak pt.: „Czasopis
m.a J?<>lskie dla dzieci i młodzieży w Kró
lestwie Kongresowym w pierwszej polO\vie 
XIX Wieku", 

gody oentruim - zamie- Kosza.i.n„ Odrodzeni.a 6. Tel. 2154--07, god2. 15-17 WYCHoWAWCZYNI so-
ruę l!la podo,bny. Tel. Info;rm.acje - lO z! znacz DZIECI od lat 3 na li<l!na do lat. 5-0 do dwoi-
2.0J-86 5a•SO g k.ami Ll80 k Jetnjs,ko w Koolumnie ga d"Zieci potrzebna. Re-
SAMOTNA. pracując~ PIES U>lty dość duży z (c-zerwi.ec, lill)lec, sier- !.-encje konieczne. Di;wo 
szwkude plJnJie pokoju białą gwlarŻA:lką pod szy- pierl) - :PI"Z');'jmę. Opie- nić godlz. 1~12, tel. 
su•bl-Dłkartorslklleg0 z uży- i;i (podobny do buldo- ka. · zaipewmona. Tel. ~18-61 483!_!. 
wMnc·ścią wygód, mot.li- g.a) :zginą,? dnl.a 21 ma.-- ~·58-75 49'12 g GOSPOSIA dochod:z•ca 
wle w śiródmieściu. Oferty ca. (Na tylnych ta.pach FARBOWANIE, uszlachet do. malej rodziny pqtr-.Zeb 
„52.95" Bi1.lll'o Ogtos-zeń, dodatkowe pazury). Od- n!anie skór bar.a.nich o- r1.a. Referencje konJec-z
Pio>trkaw1s.ka. 96 5295· g prowadzić :za wysokim raz odświeżanie kożusz- ne. Wier7!bowa 7, m. 22 
MALZE~STwO (inżynier, wyn.agrodzeruem Aleks.an ków. · wy.konuję. Nawrot o>d. godz. 16 4M6 g 
Jek.a,rz) =lonko•wie s.pól- d.rów. Ziel<>na 5 m. 2 nr 19 40416 g IWĘGoWY bj.Jansista -
dzielni mies'Zk.a'll.iowej 1'.>Q PA.NU dr Z. DolYrowol- orzyj:rnie pracę do domu~ 

prof. dr Stefan Trucbim szul<uje pokoju subloka- skiemu 1 panu <!Jr J. sn.e- PRACA najchętmiej od małych 
torskiego. Oferty „4861" nlcowl ze S-z,pi·la.1a Kl!- p1'7,ed,slębio.rstw. Oferty 

doc. dr Antonina Kloskowska Bi·t1tro Ogl.o6"zeń, Piotnkow mcznego nr 3 AM 7.a .•954" Biuro OgJ.cgzeń; 

Promotor: 
Recenzenci: 

(z Wydz. Ekonomicznego UL) &ka 96 48611 g szczęśli>Wie przepro'a':l!?AJ- Pio'tlrkawsk.a 96 4954 g 
doo. dr Tadeusz Pasierbiński 3:PoxoJE. lruchnd.a (bio ną o.pera.cię i troskliwa POMOC ct.o 3-letnlego lłłlllllllllllllllllDlllllfllllfłllllllllfr 

( U · W kl) -zamiem.lę na 2 ra:zy opiekę sero-eczne podzil) d12iecka za•·a:z por.rzebna. 
z mwersytetu arszawskiego). ,pe· fP-Oil«>lu z kuchnią w kowa.nie składa Eliasz Uniiwersyteckle. 25-l12., KURSY POPOLUD:'IJIOWE 

Praca Wyłożona jest do wglądu w Głów- blclkach. Oferty „4·850" Goni:k 1485 k godz. 17-20 5358 g oraz zaoczne 
nej Bibliotece Uniwersytetu Łódzkiego ul. Biu1ro Ogloszeń, Piot:r- PIES wiil!k, czarny, pod- POMOC domowa do sra:;~!~y!':i"::OegQ, 
Matejki 34/38. ' l;;owska. OO 4MG g pa,l.any - zginą!. Zwrnt d'Ziec<k.a 3~etniego potr-zeb dla początkująeycb 

W t ln SOSNOWIEC - pokój z za wyna®rodzeniem. - na zatraiz. Referencje ko ł zaawansowanych. 
Sęp na rozprawę wo y. 1490 lcuchnią zamienię n.a. po Zglet"Z, Dzierżyńskiego 24 niecz.ne. Zgłoszenia: Plac w~·da.lemy książki spa-

. -1V- dpbne w Lod·ii. Zgla=ać i;t_ 7 4842 g Koinu:ny Pa1rysikiej 1--5 wacza. Zat>lsy, tnfGrma-
Dzieltan i Rada Wydziału Filozoficzno-Hi- l,6<Lź, R~kińska 17, Mag~ w ZAK.RESIE szkolyśre w gooz. 18-20. tel. :Jl93-47 cJe TKWP. Lódź. Tnwl-

storycznego Uniwersytetu Lódzkiego podają d•zia.k 4&24 g dniej i J;}Odstawowej POMOC d.omowa po- ma 15, godz. 15.3~18.30. 
do wiadomości, że dnia 23 kwietnia 1964 r., POKOJ, kt\fhnię \ stu-> .. - przygotowuje m.a.gi»ter. tr.zebna. Próchni.ka 2'4, 1293 k 

bówkę., Wl!gOtdv zamienię Nawrot i.3-8, tel. 35o1-l8 m. L7, Old. godz. l'I fntm00ftflllllllłllllltllllllllllllllf o godz. 11 min. 15 w sali posiedzeń Senatu ' 
U.L. przy ul. Narutowicza 65, sala 28 n p. g~e~w~~~~: ~u~~o-~r~ ,!!lllllllllllllHllłllłllllllllllllllllllllllllllłllllllllllllllllllllllllllłłHlllłlllllllllllllllllllllllllllłllllllllłlllllllłlI 
odbędzie się publiczna obrona pracy dok- s7..eń, PlotrkC>WSka 96 § § 
torskiej mgr Franciszka Bronowskiego pt.: SLONECZNE 2 pok.ole - M A G A z y N u -„Jdea gminowladztwa W his' t~~1·ogr.·-"u·· poł- (W armti,J.a47.;ie} z kuchnlą E! i5 

VL <U i wy,goda:rni, I ,pJi:trc-. e = 
sk.iej (geneza i rozwóJ.)". śródmieście -zamlen'ę = 5 
Promotor: prof. dr Marian Henryk Serejski na .-&w,;..,o,r:zę-ct~y pa!<Ód § § 
Recenzenci.· prof. dr Jo'zef Dutk1·ew1·cz z ku.cilmia i pokój od- = i = dzielnie. Te'!. 2\2-~9 t:rcdz. _E_ O POW erzcbni 120-200 mZ E 

prof. dr Bogusław Leśnodorski lll-19 48.'!.2_g na terenie m. Lodzi E 
(z Uniw. Warsz. Wydz. !Tawa). GARAŻ w śródmieściu E §= 

~rac:a .wyłożona jest do wglądu w Głów-· -za:mi·e·nię nia .ga1r.a<i: w o- E k • 
neJ B1bl1otece Uniwersytetu Łódzkiego ul· kolicy R.adiosta.Q.j.j, Oter- i§ poszu u1e =-= 
Matejki 34/38. ' • ty „483'7" BiUJl'o OgłoS?..eń. = 

Wst P!otr.kawska 96 4837 g § Spółdzielcze Przedsiębiorstwo § · ęp na rozprawę 'W<Jlny. 1491 /k wii'ociA.w---=-Pokój- z - -

ni OGŁOSZENIA DROBNE Ilf ~~;'hi~~ f;i>{j~~~!· ~~:: ~ Hurtu WZSP w LodzL ~ 
TECHNIKUM CHEMICZNE w ZGIERZU, , ~;;Q~ic.a~~;~~. L~~·~cJ~~ =§ Oferty prosimy kierować na adres: =-E 

ul. Sokołowska 2, --· ul. Po.::h"1a,\e l8-24 Lódź, ul. Kilińskiego 112, 
o g l .a s z a przetarg na remont bieżący bu- ----------1 ~ lub łelefonieznie 259-39. § 
dynku szkolnego. ~mont obejmuje napra- NIERUCHOMOSCJ KUPNO LEKARSKIE § 1492/k § 
wę i malowanie okien,. malowanie klejowe •• _,.,,,_ _ . ----------·! - = 
i olejne izb szkolnych 1 korytarzy, naprawę I ZD~OWIE - domek z RADIO . sw.-ot1tę'" kom- Dr KUDREWICZ specia- i71111111111111111111mi1HllllllllllllllllllllllllflllllllllllllllllllllllmllllllllllllllllllllUllllllllllUllllllllllllllllffi 
tynków i rynien, przebudowę drzwi i okna o•g.rod'!(:iem sprzedam. Mie pletną '..'... kup.lę. Tel. ~.sy~h. ~~~~bych,wge~~~ 

k h · Część obmiairowa k t s-z,kame Wodllle. Tel. 564· 42 WH)l 54()1 g 1'16 ullca 22 L1..,... 4 w . uc. m.. OSZ orysu godz. l&--18 4634 g ..-. .,_... 
znaJdUJe się do wglądu w godz. 9-13 w se- DOMEK jedn.or00zi11n.Y1--------2--- Dr s!ENKo epec:Jali!sta 
kretariacie szkoły. W przetargu mogą brać „pt'2ed>am. Mieszka.n:i.a na SPRZEDA chorób skórnych. wene-
udzial przedsiębiorstwa państwowe spół- zamLal!lę. Dzika 17, do- ryc-wych 16-l1l. KiUńsk1e 
dzielC7..e i prywatne. Termin skladanla ofert. j.a~ tramwaj-em „16" 1 R~WER 1 meble okaizyj- go 132 4913 g 

dn. 27 kw'et · 1964 r ru..._ „8 4879 g me 51przeda.m. Ne-wa 7, D1· CHĘCnilSKI choroby 
do 1.a 1 fl.'.a · '-'Lwarcie ofert GROTNIKI _ 3 ha d!Zi.a.I teleron 3i8-ll4 1_'!_89-'-k skórne, weneryczne 17-19 
nastąpi dnia 4 maJa br;, O godz. 10. Zlece- kę letniskowa, nadającą PIANINO zagraniczne w Piotrkowska 157, froin.t 
niodawca zastrzega sobie prav.:o dowolnego si~ na. ośrodek kolonij.ny ball'dlzo rlobrY'm stanie iz KORorqsKA Henryka le
wyboru oferenta oraz umewamtienia prze- Oo mmut od stacji ko- Powodu choroby - spr.ze kan !;łnekoloi;? przyjmu-

W poniedziałek - 20 kwietnia - ciągnienie 
Krajowej Loterii Pieniężnej 

Czy masz iuż swól zczę 'liwy Io ? 
targu bez Podania przyczyn. 1508/k WleJJ~.:ł!_,Ć- '"'!.. &!?n~~am. ~·ka.a.m 8~1003 .ro.go. P!~~~?IWg- je :ponied.q;i;d.ki; CZW.all'tkl """""""' ""' ,,.,,,, .... ~ ~ .,.,.,.. 17-18, Zielona 16 ..._...__..,.. _______ ..._ ____ ,...__,,.. __ ,..,.. __ 

11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111n111111111111111111111111111111111111111q11111111111111111111111111111111111111111111111111111 
WAŻNE TELEFONY X.TF (A. Struga 2.) - kowisk.a. 211>2) mg:r inż. E. żałobny" (f.raillc.} od dod. „warw.aw1t w n- Jordana, u[, Przyrcdni-

WyS>taiw.a fotog:r.a.fiik.i Ja Kow.a·l WY'Elooi odczyt · łf J lat 16, g. 15.30, 17.45., 2<l brazaeb Canaletta" (do cza 7-9, tel. 511• 70 _ ze 
Pogot. :M1Ueyjne 01 nut!!llA H';';eźnlaka pt. n.t. „NajnotWs.oe osó.ą.gruę ~'(J.!~'fł~f,·{l1'/{A„'[J1J • PIONIER CFranci~ka.ń&k:a l4.4. 196-ł :r.) godrz. 15.45, śródJm.!eścLa 1 Klinika Pogot. Ratunkowo 09 •. ~yro<la • czynna Od cia lkoomona•u~yki - pro 31) ,,Smłerć w isi<>dłe" 18 . .20.15 AM, ul, ĆurJ.e-Sklodow-
Straż Pożarna 08 L3 do l8. * !>Lemy kosmowizji". (,paaiorarna) od lat 12 TATRY (Slenltiewicza 40) skiej 15, tel. wt-o7 _ z 
Kom. MO m. Lodzi 292-22 * :f. God.z. Ul w LDK (T.rau (mesiki) g,odrz, lO, 12., L4 „skrzy:i'~wane azpady'', Górnej orarz z 12 Rejo-
lnf0<rm. kolejowa 581-11 PALMIARNIA - g, l<l--16 gutt.a J8) <Xi.CZYt pt. „De 16, 18, 20 „R.omantyezna pn:ygo- nowej Porad.ni „K" z 
Inform. telefoniczna 03 * :/o * m<J1g.ra1ficzne ;problemy POKOJ (Kazlmle!"'Za nr 6) da", „Kot i syr<c'Tlka'', Widzewa, ul. Szpita.Jna s. zoo (ul. Konst.antY')OW- Lod'Zi'', wyiglosi pro!. <k lait 1S "a:p.) goctz. 17.31> l.at lS (aillig.) gO<l.'Z. 19 ''.Kw.ara" od :a-t 18 „Dzl~Jna C!'ZU~atka", Chlrurg!A Południe _ 

skA 6-10) czynne od g, E, Roeset. Wst~p woll!11y. ~RIA (Piotrkowi.kA 15-0) U::~m~~~ug= ~>, (JUii(.) god;z. l<>.3-0, Ill, „Pięc 7.ajączków • „Lo S1Zpita~ Im. d:r Jonsche.ra.,· TEATRY 
9-17. ,,Za.cne grzechy" (pa1no (an".} od lat 14, rl"""· !00.311 komotywa" godz, 16, 17 ul. M:Llionowa 14. "' .,....~ POPlJLARNE (O""'od „Dwa żebra Adama" . . l'EATR POWSZECHNY MUZJ!lA Jt I N A ranna} od lat 16 (,pol.} 14.30, 17.15, 20 Hl) R>Odza.j ~orcr.~ od lat u; (poi.) godz. Chirurgia Północ -S!zpi 

(Obr. stailingiradu nr 211.) ,godlz. 10, 12, 14, l6, MEWA (.R'ZlgOWIS·ka llJI' 94) (ang.')' od 1at ,. g~-. 111, 20 tal im. B1ega~go, ul. 
8. 18 ;,Romeo i Julia" 1 POLONIA _ ,,.Pr7.emytni'k 18, 20 „Szukam ojca" (r.alCl'Z.) 19 ..., ......,, Kniaa:iewicza 1-o. 

TEATR NOWY (Wi~O'W- MtTZEUM SZTUKI (W ęo z Piemontu" 00 la~ i 6 DID\'I (Na'WtI'ot 217) „BDc- od ~ 12, g-Odlz. 1&, 18, POLESIE (FomaJsld..., 37) ~ar_yngo1ogta: S"Zt>: Im: 
•kiego 15) g. 16.30 "Ma ko-.kiego 36). czynne (fr.-wtoski) godz. liO, co 1 jego bracia" (wl.) 2,() „Has7'.ek i jego S~ejk" ~',}'ir~owa, ul. Wolc'Za.n 
~.,J.~U&rt''. g. 1S.11i ~·ziti\ig ARCHEOJ..OGl- 12.30, 15 .. „Gwia7lda sze od la>t 16 goo!'Z. 16, 19 1 MA.JA (KHińsklego 178) (ZSRR) od la!t 14, godtz. DYŻURY APTEK sk 1'9~. 

HALA l!!IALA (za<;ihodnla CZNE i ETNOGRAFI- ~~~· 100 lat 12 (USA) DWORCOWE (Dw. Kali- ,,P"'®te J.'e\Sltante" od lat 17, 111 Lim.ano-ws.kiego 1 Piotr T OkuJistyka: Szpitał im. 
93) g. 20 „Wieczny mat- CZNE (Pl. Wolnośici 14) · 7·30• 20 ski} „Dwa baranki" od ;4 ~rum . ) g<Jdz. 16, l8, ROMA <Rz®owska nr 84) kowska 87 Piotrkowska N ... B_arJ:dciego, ul. Kop-
Ż{)IM!k" Wys1.awa: „Zdemta tę- WISLA - „Smierć na,: lait 9 (czesk.) godz. 10, 20 „Chamly się bawić" 307. Ann.li' Czerwonej a emskiego 22. 

TEATR .JARAC'ZA (Jara- czyck.a. i sierad'Zka w zywa się EngelcHen u, 12, 13, 14, 1.5, 16, 17, MLODA GWARDIA (Zie- (pa>noll'ama) od lat l·Z sreb.rizyń;;ka 67, Plac Po~ Chirurgia i laryngologia 
cza 217) g, 19 wystę.py Tysiącleciu Państw.a Pol 00 l.a>t !A; (cz.esik.) go<lrz., 18, lflj 20. 21 loJla. 2) „Skrad<>.ione pia (a·nrg.} godz. 10, 12.3!l. kloju 3. <lzledęca: S>zpltaJ im. Ko 
opery Lód:zk1„J skiego" g. l(}-,Hl 9.:ro. l2.U5; l51 17.30, 2.Q.30 GDY:NlA (Tuwima n;r :!.) ny" 00 lat 12 (aing.) J5, „!nawne mUości" napnie.klej. Sporna. U-50. 

TEATR 'f.15 (Tra.ugutt.a 1) MUZEUM HlS'roRfi RU· WOLNOSC _ Wojna tro My mę-7,czyźni" od godz. Hl, 12, „~o- (palllora;ma) od l.at 16 DYŻURY SZPITALI Chll'\lrgla s:r.czękow-0-
~. UJ.15 „Odj.azd 6,55" CHU REWOLUCYJNF.GO Jabska" (pa~~or.ama) od jli.~ 9 (r.a•:l:z.) g.odz. 10, dów nie będzie" 00 lat Cf.ranie.) g:odz. 17.30, 20 twarzmva: Szp. Im. Bar 
OPERE~ (Pi~kowsJ<a (G<lań„ka 13) g. rn--17. lat 12 (Wlos.kl) godlz. 10 12.30 „Telefon iowar:zy 16 (pot.) gooz. 14, 16, SOJUSZ (P.latowcow.a. 6) Szpital im. Madurowi- l'ck:iego, ul. Kopcińskie-

243) g. l,~.1.5 „PtaM.nJ.k MUZEUM WLOKIENNI- 12.30, 15, „Krzyk stra- ski" (.panoir.am.a) od. Ja.t 18, W „Młode zielone" . (pano- cza, ul. M. Forn.alskiei go 22. 
z Tyrolu CTWA (Piotrkowska 282) .chu" od lat 16 (am.g} 16 (USA) gooz. 1.5, MUZA (PaibNi11J1ioka 173) ram.a) od lat lł (radz.) 3:1:. tel. 2A3-43 - przyj· TokayJi:otogla: I Cen-

OPERA (T. .Ja."'..acza) g, Wyslc.awy „Tka.nina pol gooz. 17.311, J.9.30 · 17.30, 2JO • Wti.aru>" 00 I.at 16 go.d-z. 17, 19 muje rod-zące I chore g; tra.i.ny Szp.~ta'1 KimJczny 
111 „RycenJwac wleśnia liOk.a w !Zbiar.B4?h mu• (poJ.) godrz rn . Dzdw~ STUDIO (LtUTTl1.lm!by 'f-9) n-ekologl=nle z Polesia WAM. żeromskiego l!3. 
cza", „Prelt1d.Ja", „Tań -z.eum'', ;,Z d'LieJóww.16 WLOKNIARZ - „Koniec HA~~~f=iook.a.k~) na ·d7.iewcz

0

yua" •.;o. 1.a.t „,Gdzie jest genf'rał" oraiz z 11 Rejonowej Po- Nocna pomoc JelUrska 
ce połowieckie" klenn.lctw.a. łódzkiego" naszego świata" (p.al!lo- ' • 16 O·ug) gO>dtz 18 21115 od l.:lt 12 (poi.) dod. radni ;,I{" z Widzewa. przyjmuje zgłoszenia te-

'l'EATR PINOKIO (Kaper czy1rme g, 10-17. rama) od lat 16 (poi.) tan" od J.at 12 (rad.z.} · ' ' • „Ara.bY'' god'Z. 17.15, ul. Szpitanna 6. Szpital lefonicznle w god:z 1'1 do 
nikla. l~) g. 17.30 „Dzie- godz. lll, 1:3, l6, 19 g?>dlz. 16 ;:Prz~goo._t•· t n~~ ODRA <PrzędJzaan!ana SS) 19.30 im. H. Wolt, uJ. La.giew 5 na rur telefonu· 444-44. 
cko gwia'l>dY" ZACHĘTA - „CudotwOr '\\Or&CZDa 0 0 „Komiczny świat Ha- STYLOWY - STUDY.TNE n!ck.a 34-38. tel. 530-02 - N<J.Cna pomoe pletęg-

ODCZYTY czyni" od lat 16 (USA) (pa<l.} g<X!z. i 9, 211 rolda Lloyda." (USA) (Kilińmegó 12.3) ,.Prze z Bałut ora-z z 10 Rei''- niarska dla m. r..oozl _ 
WYSTAWY godtZ. 10, 12.301 15, ,.Ha ŁĄCZNOSC <J&zefów 43) od lalt •16, godz. 16.45, 19 rwany urlop" (pia:nora- nowej Poradni „K", ul. Al. Koś.ciunki 48, tel. 
~ ,:;:-~.C>:łfl:lfFC~~- raMd!ł ~!.: ~MNieJ~·- ~~ ~-od,.aat_.14_:;.:(;ram.).: Zbooze 18. Szpital im. H. 324-09 oo godz. 19 do 4. 

PZJENNIK __LóDZKI · .nr-89._ w398)._ ,,a 



• SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPOR1. 

Bez strzałów - nie ma punktów 
Tylko jedna 
niespodzianka 
w III lidze ŁKS znów podobał się w Bytomiu, 

ale przeqral 
Jedynie rezerwa ZMS 2dobt.ta 

za&k-oczyć o:pi'ruę wynilik.lem osiąg 
niętym w spotkam<iu z PTC. Gra
jąc w Pabiarnlcach, LKS odniósł 
zwydęstwo 2:G, po rarz: wtóry 
po•2lba'Wlaóąc tego -przeciwnika cen 
nyoh pu'11któw. WY'11ik ten, jak 
i p<>7.ostale niedzielne rezU'Ltaty. 
nle wni<>&ly wlększylch zmia·n do 
kOilejnośct <llru~y!fl w t.a1beli. 

W Bytonniu Z..KS w m~ z 
Polonią d.02Jnal j)j)rażki 0:2 (0:2). 
Jedną z głównych przyczy.n nie
powodzenia, ja<k zgo>Cl:nie stwier
dtzaj.ą obserwatorzy, byla zbyt 
słaba postaiwa lód.zki<:h na.pastni
kow. S:tJCZególnie da•lo się to za
obserwować w pierwszych 45 mi
nutach g;ry, gdy atak LKS, tra-

Zmarł 
ADAM KUBIAK 

Boks łódzki okryl się żałobą. 
Zmarł ogólnie ceniony i lubiany 
Adam Kubiak, który od 1945 r. 
był sędzią związkowym. :i\'liał on 
na swoim konde około 3.000 
przesędzlowanych walk. 

Przed wojną grał Adam Kubiak 
w piłkę nożną, a po ~jnie po• 
swięcll się żużlowi, sta.rtu.ią.e z 
powodzeniem w Ogniwie oraz 
pięściarstwu. Był on w swoim 
czasie kierownikiem sekcji bok
sersk!lich KS Energetyk i LKS. 

Za zasługi położone dla pię
ściarstwa łódzkiego otrzyma:t od
znakę XXX-le.ci.a l..OZB oraz 
wiele dyplomów uznania. 

Pogrreb zaslużon-ego sędziego 
bokserskiego odbęd;,ie się dziś o 
godz. 17 na cmentarzu przy ul. 
Ogrodowej. 
Cześć Jego pamięci! 

cąc zbyt ~ pll'kę; nie byt w 
stanie odciążyć form.ach defen
sywnych, ustawicznie nlepokojo
nyoh s-zyl:>klml i dobrze obmyśla
nymi akcj.aani na.pa.stnlków Po
lonii. 

Nie mo,g)bo być mowy, żeby ro
dzi.anie J>t''LY talkiej g1t':re na1padu 
mogli poikusić się o odrobienie 
straty dwóch brarmek. Bialas i 
Su.ski starali się wy1ręczyć atak. 
niepok:c.jąc bt'amkairza Polonii 
d.al<!k:i.ml strz.a·J.anni. l€C'Z nle uda
ło im się go zaskoczyć. 

Zmian.a na p .ozycj.i kierownJ!lca 
- Jalci zaistą.pil Oreeytkow&kiego 
- w pewnym sto<pni>U U&prafW'nlla 
dzial.al1ność ofensywy lód:z.kiej. 
Zaczęła grać ona l:>ait'dziej bofo
wo i częściej gościla na polu 
kall'ny:m bytomian, ale sku~ec:z
ności. nle popraiwlla. Pol0'11ia. zdo 
l.ała utrzymać wy1nilk UJStalony do 
przerw'y . • 

tn'!1e wyniki: Gótinilk pokonał u 
siebie Gwa•rd:ię 3:1, gdy Legia 
pod.,,teliła się punkltalmi z Za• 
głebtem (1 :!). 

Ruch w Kraklo'Wie od'l1iós! 
zwycięstwo n.ad Wi:s>łą 2:0., Arko
nia pokon.a·Ja Unię 4:2:, a Odra 
zwycię:tyl.a S0ombierki 3:2. 

Liderem jest nadaJ Włókniarz 
ló<lizki, który pokonał Lechię 4 :O, 
a wiceliderem \Vlólml.a.r.z pa.bla
niclkl, kltóry po ciężkiej \Wl').()e 
w;ngral z C0'11corddą 2:1. PTC zdo 
lało dotychczas nag·r.om.adzić ta
ką J.lość p1mktów, że mimo prze
g.ra·nej z LKS. zachowalo tn<edą 
Lokatę. 

Oto pozostałe wyniki: Orze! -
Widriew 2:2, Emjeden Czarni 
(R.adollll.S!ko) l:il, Warta c=n.; 
CKwtmo> :rn„ 

TABELKA 
1. W!ó'kln.U!;rn l... 14 22 34:7 
2. Wló.k;nial!'IZ Pab. 14 20 23:HJ 
3. PTC 14 18 24:16 
4. Onze? 14 1A 212.:3'2 
5.Wa~ H 13 217:-214 
6. LKS Ib 13 12 1.9:14 
7. Concord:La 13 12 1R:16 
8. Widzew 14 11 'l'll":2:1 
9. Czairn.i Rad. 14 1l 18:27 

10.·Emjeden 13 11 ~3!:/!4 
t.1. Cza•rni Kutno 13 10 16:27 
12. Lechia 1A 10 15:3a 

TABELA 

1. Górnik 
2. Legia. 
3. Za.gil~ 
4. Odl!'a 
5. S2ombierki 
6. Polonia 
7. Ruch 
S. Stal 
9. Gwaroia 

10. LKS 
ll. Pogoń 
12. Unia 
13. Wisła 
JA. Arl©nia. 

Dom Wyjazd 

Z R P sł. br. ZR Pst.br. 

8 
7 1 
6 1 
8 l 
4 3 
4 •3 
4 3 
5 l 
4 2 
4 l 
3 3 
2 3 
2 2 
2 4 

29:7 4 2 
2.13:8 4 2 
22:10 4 l 
20:6 1 2 
16:7 3 l 
16:11 3 
15:9 l 3 
18:14 1 3 
10:7 2 2 

9:111 2 2 
12:6 l 1 
1.3~1:2 1 2 

9:,15 1 3 
14::13 2 

2 7:9 
2 14:1>0 
3 1.3:1'5 
4 8~1<1 
5 15:16 
5 10~15 
4 8:17 
5 4:12 
5 10:2'0 
5 10:1·7 
7 7:20 
7 17 :30 
3 3:-l.6 
8 6:<18 

25 
25 
23 
21 
18 
17 
16 
1.6 

16 
15 
12 
ll 
Ll 
10 

Ra:zem 

36:;16 
:n:18 
36 :2J6 
28:.16 
:n:w 
26:2'1 
:i3:26 
:?ft:26 
:W:27 
19:27 
L9:26 
30:42 
12:31 
20:31 

WlllllllllllllllllllllllllllllllllllllUIWlllmllllllUlllllUlllDllUllllUDllDlllllUHlllUIDllHłllDDlłlllllUlłllllllDiiiillDlllDUUllllllllUillllllllllUI 

Ra. J. io i ł. fl l fl w i z j a. 
WTOREK. 14 WWIETNIA 

PROGRAM l 

8.00 Wlad<l'Il'l:oś-<;i. 8.05 M~ i 
ak:tua•ll'lo-'ci. 8.30 Piosenka · dni.a. 
8.33 Mu1zY'.ka ;po.rainna. 8.50 „~ mo 
iei tecziki". 9.00 Awd. pt. ,.No
wy". 9.30 K. SJ.J.wnk:i - Sui'ta .z 
Istetmej. 9.40 BaJka ;pt. „o c:zym 
GtrumY'k śpi.ewa". 10.00 Koncert 
u.oo „R.ad~ść ochl<!rycia" - iraigm. 
lJl.!!O Korucert. lll.50 A1ld. z <:y
k'.lu ;,Ro<l!zice a mi.ooko". U.56 
Komunilkat o st.a!ll.ie wód. 12.05 
WiadomOOci. l2•15 „Rdllfllj,czy kwa 
d.Tacrls". 12.30 Radi()II'e!klama. 12.45 
;,Na S\VQjslką nutę". 13.00 AJud. 
z cyld.11: „Co i jak maji&trujerny". 
13,2.5 Mu.zyika do sztwkl sceni.c:z
ne-J .,Ch.a1ta za w.slą". 14.00 „Radlio 
problemy". 14.15 „Racllos-tacja har 
cers.ka". 14.30 (L} „za.gad.ki mu
zyC'Zl!le". 1:5.00 Wiai::Lomo.'lci. 15.05 
Program d•nda. 15.1.0 Rep.o:rtaż pt. 
:;.l»r=ę pól kilo cu~ru". 1.5.30 
Z życia Zw:iąlzlk!u R.adziec.kieg o. 
16.00 z cylldu: „zespoly J.udowe 
PR". 16.35 Pirogiram mlod'ZieZbwy 
;,Ja i prac.a". 17.00 Wiadomo'ści. 
17.0ii „Kontrasty amerykans:tóe". 
17. 25 Spot'k.ania z pisa•r-L.ami. i'f.45 
;,Pięć minut o wy'chQwa1niu". 
17.50 Puibli<:yistyik.a międ:zycrla•rcdo
w.a. 18.00 KOIIJOOrt dnia. 18.50 Ra
di<Jlt"eklam.a. 19.00 Radiio·wy k.U'rs 
nauiki języika r-0sydskiego. 19.15 
„Sq:>otkam.ie z IPO'PWla.rnymi ipiooen 
kall'Zami - J>U1Jian Srzitatler. 19.30 
„Problemy i ludrz.rl.e". 19.55 Cll!Wi-

ta mucyki. ro.oo :Dzienm.ilk wiecl'ZXlll' 
ny. 21).216 Wiadomości S:P<J,rto'we. 
2.Q.311 Pr~am wi.ec:z<>ru. 20.35 
„Pła=" - sztulkla. :>l'l.03 KOn
cert ~Y<crtień., . ~~ oąt.atn.ie Wia-
dom.osci. . 

. ..l'JtOGB.AM lJ 

8.30 Wiadom<Jści.. , 8.3-5 Pr.Ległąd 
prasy liJt.eradkiej. 8.45 . Melodie lu 
dowie. 9.00 Kocncei-t. 9.50 Pwb"licY
sty~a mię,d:zym.al'Od.owa. 10.00 .„Kllllb 
60" -- „Dok.tO!!' Wa.tison i Ham
let" - słuchO!W'ilsko. Hl.U „W 
cierrmości" - <JO!>O<W. 11.00 Muo:y 

(L) Ta.ńoe ltiOOwe. 18.!15 (L) AJud. 
c!D.a m~od0ieży. l>l!.3{1 (L) Piosenki 
i pó_osenka>t'7Je Ju,goo1ławti. 18..50 
uruwersytet Radlowy. 1>9.00 W'ia
domoścl,. 19.0S Muzy·ka i .aktua.i
nośct. · 1>11.00 Ka'lei~ ktllltun-a•I 
ny. 20.00 (L) Repoort.ari: literaciki. 
:ro.J.5 . (L) Spiewa Bet'J:la<txi ,La.d)l5Z. 
20.:ro (.Z..) Koooert. 21. oo z '.kraj u 
i ze śWiait.a. 211.27 Kir<>nika. s.pOlrto 
wa. 2.1.40 Zesipól A. Ku!l'ylewicz.a.. 
22.00 „OdlPOWied:ziaiL!bOOć za WY'ko 
nallil.e" - dy-s.kusjia. 212.25 .,Ambi 
c:je i starty" aud. 22.4-0 KOl!lcert 
noony. 23.33 Murzyika taneczna. 
:>J.1.50 CJsta,tnJie waadooności. 

ka :rraincus}ra. H.40 Elro!wmiczny Tl!lL WIZ.JA 
proibllenn ty;god!nia. lJ1.f>5 ChW!'la E 
muizykd. 12.05 Wli.adomości. 12.15 16.53 ~Olg!l'am dmia (l..). 16.55 
M'LLZ;v.!ka lud~. 12.50 ,.MY i_na- Ihd21kie Wiadmnoścl. di,nia. 17.00 
sze cl:ziect". 13.00 M1111:yika. Qpe!l'O• 'Wiadomości dZienil.ika ·TV (W). 
wa. 13.25 „Eg'Zal!Tlin" - hmnoa"es- 1:7 .06 Program dJ1a dZi.eci „ Wy•bie
k.a. 13.40 Prog.ram d'l1>1.a. 13.45 (Ll rnany zarwóct" (Poznań). ·17,35 
Irufo•rnna'<l:le dnia.. 13.SO (L) A,ktual „Dr'Zlwi" - fil!Jin kll'61lk.ometrari:o
nośc.i. !ódzk:l.e. 14.10 (L) Mozaii!ka wy :prod. polslkiej (W). 17.45 
muzyczna. 14.% Aud. dla dl2Jieci „Glob" - :maig.arzyn rn.ięd;zymaą'b
„Blękitna S2'Jtad'eta". 15.00 Czyta- OOV..-y (W). lill.® TV ~a:zy111 
my „Ru<lh Muzyiczny". 15.30 JJlla Wojskowy (W). 18.30 ;,Kólko i 
dzieci odlc. 4 J>OW. R.. Pisa.r.sikie- k.M:yżyk" - teJ.etwrniej (W). 19.00 
go. IS.Mi Chwila muzy&. u;.oo „Gawędy winlc&w mo!l'.lSkJch" 
Wiadomości.. 16.05 ,,Ndm s.ię.książ (Gdańsk). 19.20 PKF (W). 1-9.30 
ka wk.arże" :fira~. 16.25 z na- „śpiewa Iren.a S.airutor" - pro
gr.ań Onl<. Byicl>g!:).sildej Roogl. PR grom esitr.adQWY (W). 19.50 Do<bTa 
16.45 (L) o.mówienie pro;g.rannów. noic (W). ro.oo Dzienndik TV ('W). 
lG.50 (L) R.adiarel!.'l.aima. 17.05 (L) 2Jfl.30 „Brzel:om" - :f'1lm z serii 
U1:1Wloory na obój. 17.20 (L) l\ber:;t „•Dr Ki<ldaire" (W). Zl..25 ;,A!llb>Um 

Divertimento na orkiesi>rę. ;plyt grannQ<fonowyoh" (<:•rg.any i 
17„30 (il..) „Aktua•l>ności lódrukle". klawesy>n) (Bud.a!pesiz.t). ZJ..45 Wia~ 
L7.50 (L) Audwcja alkrt'lla.Jm.a.. 18.00 d-0nno&ci dZienruka TV (W). 

Szanśe są, ale z entuzjazmem ostrożnie ... 

Główne atuty należały do Startu 
w meczu z ZawiSZClł 2:1 (1:0) 

(Komentarz naszego specialnego wysłannika) 

N im ję®ZJCZ.e za.~cy zdą
żyli odetchnąć po ciężkim 
m€'Cru, już kill:kaikirotnie 

wzywano ich· kier<JIW!lliików do 
tel-eronu. Na pirzemian to Wł. 
Płoński, to St. Gaibryś, kierow 
nicy ekipy musiel<i. łódzkim 
rozmówcom udzielać informa
cji o wyniku i przebiegu spot
kania. Nie zauważyłem, abi'f 
ich to szczególnie nużyło.-

Można s'Obie wyobraizić, jaiki 
nastrój pa:nowa:l wśród kibi
ców łódzkich spółdzielców, gdy 
otrzymali wiadomość o 'Z1WY
cięstwie nad Zp.wiszą 2:1 (1:0). 
Sami startoiwcy za.chowali spo
kój. Nawet wówcza1S, gdy na
deszły mek1UJnk.i o porażkach 
:i-eh naj>b1iższych w taibeli są
siadów i naj_glroźniejseych ry
wałi w walce o II miejsce -
Oraoovii i Gan.-balrni. W gruipie 
piłk.atrzy panowała świado
mość perspektyw, jakie otiwie
ra aktualny układ tabeli, lecz 
wszyscy oriantują się jak od
legły jest j~ Jmal mi
strzostw. 

Cal!ki-em i!nnegio roQ;zaju na
sbroj e zastałem w Lodzi, gdzie 
już :n:yzwaiża się k!Westię awa:n
su do I ligi nie jako możhwą,, 
1ub prawdopodobną, q;le jako 
wyraźnie i defiinHywnie prz>e
sądzoną. Tymczasem do takie
go epiłogu r01Zgryweik bardzo 
Jes-t:cze dalek<> i cieszyć się 
wypada, iż z tego zdaje sobie 
s-priuwę zairówno kiero'Wlll..iotwo 
klubu, jak i sami p:iR!kairze. 

Z agrałi oni W Bydgos7lC'ZY 
dobry mecz. Zasługują na 
uznainie przede WS'ZY'Sbkim 

za rozwagę, za konsekwencję 
w realiZ01Wantu plainu s1lrate
gi=ego (t-r.a.wo, trener Glo
waoki) i za olbrzymią ambicję. 
Nie bardzo zgadzam s·ię z re
cenzjami, z kitórymi 2ldążyłem 
się za.pminać. To prawda, iż 
Stairt glówny nacisk pol<l'Żyl w 
początkowej fazie wry na de
fensywę. Trzymał się zasady 
jej wzmacniania przerz: cały 
mecz.. Ale k.ażde jego naiłiarci.e 
pÓ<ryW>ało ca'l.'ą dzi'eSią1lkę za
wodników opernją~h w po
lu:· Nie tylko nomilllailini na
pastnicy nękałi bramkarza Za
wiszy Rydłewicza.. Widziało się 
niejeden raz w jego sąsiedz
twie to Sopor-ka, to Szewiallę, 
mtti·ał pociągnąć za sobą do 
aikcji ta,kie Pa'W1ł<J!W'Ski, nie 
mówiąc już o poZlOIJ:'Ującym za
ledwie funkcję członka ataku 
Matys>iku. Że skończyło się tyl 
ko na dwu bramlrach - wiełki 
tlo sukces g<J'S'P-O(iany. 

Start gral mądrze tg,ktycz... 
nie, był przy tym bez konku
renc.i!l w dziied-zinie szybkilŚeJ i 
k.ondyc,ii. Wieriz.yć s-ię nie chcia 
ło, iż walczy z druży'!lą, któ
rą 24 gooziiny wcześniej już 
kreowano na I-ligowca. I gdy
by nie ta wlaiśnie obaiwa przed 
walorami przeci<WniJka, Z08tałJby 
on zmiai:dżony taikże cyfrowo. 
A:le jatkże mieć pretensje do 
zespołu, Jttóry chroni ewą cięż
ko wywakzoną :zrlobycz bram
kową! Nie mieliśmy też za złe, 
gdy w drogiej <JZJęści meczu 

Startowcy baroziej myśleli o 
przedlużainin.1 posiadania piłki, 
mz o f>rontailnym aitantlu na 
bramkę pirzeciWIIlitka. 

klasnąć Mail."kiewiczowii za 
„psyichologiC2'J!lą" ba:'amkę strze 
loną w chwili, gdy panowała 
jesz.cze równ01Waga sil. Potem 
cocaJZ dobitniej wYch<Xlri:ila na 
jaw wyżs·zość Stalr'tu. W yczytalem w „Przeglądzie 

Sportowym", że Rydle-
'wicz przegrał Zawiszy W ])OZOStailych spotkaniach 

padły wymiki: Cracovia - Sta.l 
0:2, GKS - Polonia 2:0, Gór
nik - Raków 2:1, Karpaty -
GaTbarnia 3:1, Lublinianka -
Lechia 0:1, Piast - Lech 2:1.. 

mecz. Co najmniej nieporozu
mienie. MM"kiewicz w 13 min. 
egzekwował rzut wolny w spo
sób w.ręcz niepowtarzalny. 
Udał mu się strzał „faJszem", 
tak kap.i.ltalnie, iż piłika wylą
dowala pod spojeniem P<JIPrzem 
ki ze słupk~em. Mniej więcej 
w podobny s,posób w pellnym 
biegu Larz.airek przedl1\l/żył poda 
nie SClp<liI'ka w 62 m.illl. Rydle
wicz musiałby mieć m'Ządze
nia radaa-QIWe dla pI"ZJefW.idze
n.ia lotiu pilkd., aby za,girodzić 
jej drogę do siatki. 
Chętnie chciałbym kogoś wy

ró~nić w łód:ZJki.ej jedenas1x:e, 
wydaije S'ię to jednak nie wska 
zaine. M<Yi:e tylko należy przy-

W. KACZMAREK 

Karpaty- Start 
w sobotę 

i 
Najbliższym pn;eclwnł

kiem St.artu będll K.ad"p,a.ty 
Krosno. Jak się doiw.la.duje
my, m- łodziaiD z Ka.rpa
tamJ l"O'Zegra.Dy zostanie na. 
stadionie bahlek:im w sobo-

. te:, 18 bm. 

Tabela li ligl 
U SIEBIE NA WYJ'EZDZIE 

PKT. BR. Z B P BR Z R P BR 

l. Sląisik 29 2'4:5 9 ...... 17:2 3 5 2 7:6 
2. za w:ilSIZ8. 25 2.7 :211 7 l 2 17:10 4 z 3 10:1l 
3. Stall't :M 33:27 5 3 1 18:J.O 5 l 3 15:17 
4. Gall.'ba!l'llda 21 25:.17 6 2 1 18:5 2 3 5 7:12 
5. Sta.l 21 19:16 5 2 2 11:4 4 1 5 8:12 
6. Cracovia 2() 30:2.1 4 2 3 16 :1.1 4 2 3 14:.1:!. 
7. Górnilk 29 30:26 6 2 l 16:9 2 2 5 1;!:"17 
8. G:ECS !li 35:28 7 l 2 211:6 2 6 14:zi 
9. Polonia 18 32:28 5 2 2 211 !UJ. 2 2 6 111:7 

10. R.a>ków 17 24::!7 5 3 1 12.:6 2 7 12:~ 
111. [.. wł>lim.i.alnb 17 25:211 7 3 214:.14 1 l 7 l:L5 
12. Lechia 17 23:21! 7 1 1 13:5 1 8 9:23 
W. Kal!',pa.ty 16 15:23 5 2 3 11:9 1 2 6 4:14 
14. Piast 15 27:35 6 4 20:18 1 1 7 7:i7 
15. Leoh 12 22:36 3 3 2 13:13 7 9:23 
1'3. Wawel 7 13:33 2 2 5 8:.15 2 2 4 8:13 

.Gwardia w niebezpiecznej strefie 
Bokserzy ~ przegrali 

jesz-cze jeden mECZ. Kolejnej 
porażki d-OoZ!lail.i łodzianie w 
Bielsku ulegając BBTS 6:14. 

W trzech waigach Gwardia 
Oid<l.ala' punkty walltowerem. 
Przy stracie 6 pkt. trudlno by
lo poz.ostałym zawodnikom ma
rzyć o wywail.czeruiu przynaj
mniej wynlli."U remisowego. 

Ta smutna porażka zmusza 
chyba wszystkich działaczy 
bokserskich Lodzi i SYnl!l'.J&ty
ków Gwardii do poważmego i 
W!flikliiwego zastain<l'Wienia się 
nad p.Tzyczyn.ami tegorocznych 
niepowooz.eń nasizej jedynej 
drużyiny ligowej. Trzeba dolo
żyć WSJZelikich stairań, by 
ws•t:rzymał postępujący kiI'yzys. 
Gward'Ziści powinni zmobiłizo
wać ws·z.ys1Jkie siły i postarać 
się o zwycięstwo w meczill z 
Wybrzeżem {26 bm. w Lodzi). 

W Bielsku p.rz>eci.w:ników nie 
mieli: Zgoda, Kasprzytk i Pie
trzykowski z BBTS. Punkty 
dla drużyny łódzkiej :zidobyili: 
Horodecki, Stańczykowski, a 
remi\Silljąc Misiak i Józefowicz. 
Ten os'tai1l!li wałoz.ył w wadze 
ciężikiej z W>ailickim. 

W pOOJOOtałych meczach li
gowych wynJiki by>ły następują-

ce: Gwairdiia (W-w.a) - Polo
·nia 12:8, Hutinik - Legia 14:6 
i Wybrzeże - Astoria 15;5. 

W tabelce prowadzi: Hutnik 
przed Legią, Polonią, Wybrz.e-. 
żem, Gwairdią · i;W-wa), BB'I'S; 
Gwaroią CL> i Astorią. J. N. 

7' 

Brawa dla łodzianek! 
MistTZOIStwa Po·Iski kobiet w 

tenisie stolowyim w korukurencji 
dirużynowej przynios·J:y pięlrny 
s·u.h"lCes <l.rużyrue LOOzi. 

Nasz zespól gradącY w s.kta• 
d?.'ie: Bleni.aszcll:. Kv.>ia·tkows'ka1 
Lisowsik.a, L<>stla•k :zdobyl tytuł 
m\>Strza l;"olskl na rok 1964. 
Drwżynia lódzka w elimina-

cjach r-0·z-gromiJa Zieloną G&rę, 
Kielce, Lu•blin :po 5:0, zas W pull 
fina:lowej lod?Zianki kolejno po
konaly: Gdarisk 5:3, obrońcę ty
tulu mi.strza P<Jll,ski Kraków 5:.1 
ora!Z S!ąsJc 5 :3. 

·Nasze zawodniczki poniosły w 
6 s.potk.a•ndac.1-i tylko 7 . porażek 
lndywid>Ualnyd1, z tego 3 z nil• 
StrZJl'tlią Pol'°"ld, Noworytą. 

Dru,g!e miejsce z<lobyla druży. 
na GcLańis.lro„ 3) Krnlkowa, 4) Slą
ska. 

Drtt gi nasz zes>pó:l, drużyn a fo„ 
niarek OO.Obyla 9 mjejs<:e. pono
sząc 4 por.ai:ki µrzy 3 odn!esi<:r
nyoh z·wyicięstwacb. Drużyne tę 
Sta•nO'WilY sfostry A. i G. Laso
tówln:vo. Guzl!kóW'!la i F'1trmanik. 

.f:r POWIESC •• DZIENNIKA" -!? POWIESC .,DZIENNIKA„ .f:r I'OWIESC „DZIENNIKA'* -!? POWIESC „DZIENNIKA„ .f:r POWIESC .. DZIENNIKA" of:,. POWTESC „DZIENNIKA" 

Bohdan Arct (67) 

PrzepraSU!m was - zwróci~ się do Shan
nona i McNeilla. - Rozkleiłem się zupełnie 
:n.ie w porę. Dziękuję, Alain, pomogłeś mi. 

Ak<X:'k, brudny, podTapal!ly kolcami, o spoj
rzeniu, w którym czaiło się obłąkanie, pQ<i
czolgał się do Duvala, przyklęknął obok. 
Przez moment bezgłośnie porus.zal wa.rgami, 
potem z ust wydobyły mu się słowa: 

- Memento mori, Henri Duval. Módl się, 
bracie. Pamiętaj o z'bawJeniu swej duszy; 
Henri Duval. Nie zaipominaj o ogndaich.' pie
lkielny-ch i wi.eczystyoh męka.eh! żałuj za 
gr-.<echy, Duvail, póki czas. Aide toi et· Dieu 
t'a~d~a *) - zakończył faitai1nym fra:ncu>Slkim 
akcentem. 

") pomóż sobie, a Bóg ci dopomorże. 

Powlekli. Duvala unrosty się powo1i, w za.. 
mi.eria.jących oczach ukemał się błysk. 

- Idź oo d'illllbła, Alcock - W)'S'ZePtał z po
gaTdą, po ·czym ogromnym wysi!tkiern pirze
kręcil się do Shainnona. - Peter... wierz w 
ludz'l, Peter.„ ale„. ale zianim powiem ci 
au revoir*"), czy >beż po wiaisizemu fa<re
wen ••*)„. pamiętaj, Peter, mon ca.ma.rade, 
mon ami ****).„. Jeżeli pl'Z'eŻyjes'Z to wszyst
ko„. positall'aj się, Peter, żeby więcej... żeby 
ludzie... byli ludźmi... Po co te wojny, ok.rop
n0SC1... okrucieństwa? To... to nieludizkie. .• 
czy me można żyć„. i cies-zyć ·się życiem ..• 
Żyć, kochać„. praoować„. tworzyć„. 

- Postaram się, Henri. - odparl Shannon 
łamiącym się głosem. 

Francuz przymknął oczy, prnez moment 
00.dych'lllł ch=pltw'ie, raz je9Z.CZe podruó&ł po
wieki. Przezwycięży:! ogarniający go bezwład 
szczęk. Chciia:ł :za wszelką cenę wypCYWi.edzieć 
ostatnie zdanie, przekazać koledze ostatnią 
WQllę, ostatnie ~e, prośbę. 

- Peter... gd~e jest.eś? Peter... nde w.i&ę 
cię„. 

- Jestem tutaj, przy 'tbbie, ·Henri - m;ep
nąl Shoonon ujmując lronSJjącego za :rękę. 

- Może trochę wody? - S'PYt.al T>anne-r. 
- Nie, nie, on jU'Ż nie wypi1je. 

**) do wbac'llen!la. 
***) żegnaj. 
• ...., mój przyjacielu. 

McNei:11 zwiesił głowę, palcami prawej rę
ki ka:-eślil na 71iem.i jakieś bezsensowne barz
groty. 

- Peter„. pamiętaj ... wygirarny kiedyś tę„. 
tę przeklętą wojnę . .• Ale potem, Peter ... po
tem na miejsce jednych zbrodniarzy przyj.tlą 
następni... i znowu się zacznie... od nowa. .• 
Peter, postairaj się, żeby .•• żeby_ żeby„. już.„ 
nigdy„. więcej ... 

W all"gl DuvaLa !)<JII'US2'Jały się naiOOJ., 0Jle ża
den dźwięk przez Illi.e nie pr:z,echodzi.ł. Od
dech stal się tak niikly, że ShaJt'l!flon ledw1e 
mógl się go doszukać. Wres'2lcie Henri Du
vail westohnąl głęboko, k'llrCZOVl"O poruszył 
palcami i 21a.styigl w bez;ruchu. 

- To już... koniec - ~ grucho 
McNeill. 

Peter Shannon wsbal, wyprosrowail się, wy
prężył jaik na wojskowej paxa>dzie. 

- Farewell, Henri - powi€Jdzi,al głośno. -
Byłeś dobrym kolegą. Byleś porządnym czl:o
wi~iem. A ja nie zapomnę, Henri, pr:zy
l"Zlekam. 

XIX 

Gołymi, rękami, ryjąc pail.cmni w w.illgot
nym, miękkim giruncie, wyglrzebałi dól, zło
żyli weń ciało Duvaila, przykryli ziemią. Nie 
byli w stanie sporządzić jakiegokolwiek na-. 
grobka, um1eścić nia. nim n~isu. Z11.'esztą po
cóż l.romuś n.a.grobek w dżu111gl!i. i naipis? Za 

tyd?Jień, dwa, nad zwlo<kami Duvala wyrośnie 
trawa., puszczą się pędy młodych krzewów, 
porosną, pokryją bez śladu. Za miesiąc, dwa; 
nikt nie zrloła odszukał samotnej mogiły, 
nikt nie domyśli się, że człowiek o nazwisku 
Duval stracił życie w sercu . sumatrzańskiego 
gąs•zczu. 

Niemniej Geoffrey Tanner przydźwi.gal od 
strumyka spory, plaSJki kamień. 

- Przynajmniej go hieny nie wykopią -
tiumaczyl, jakby ze wstytlem. 

- Nie mam pojecia. cz.y na Suma.trze są 
hieny - szepnął Peter. - ZrestZtą mniejsza 
z tym. Jemu również wszystko jedno. 

Stali długą chwilę nad grobem· Francuza, 
"l'.rres'ZlCie odwrócili się i ułożyli tuż obok na 
posłaniu z liści i pa.prod. 
„Był człowiek, nie ma człowieka. Wszyst

kich nas czek.a to samo - pomyślał Shann.on. 
- Pręd-zej, czy później, ten sam los. Kto 
wie, cz.y Henri nie wybrał lepszej drogi? 
Krócej się męczył od nas. Nie - popraWił 
się. - On drogl nie wybrał. Los, czy przy
padek podsunąl mu drogę pod nogi, a on 
tyl>lro się po niej potoczył...". 

Brzerz trzy dni od śmierci Duvala pOZ-OEta.Ji 
na legowisku pr-zy strumyku. Byli tak osła
bieni, że nie odważyli się ruszyć w drogę. 
Ale d'ługot:rwaily odpoczynek nie dodał im 
sil. Duchota i gorące, p:rzesy>cone t.rują<:ymi 
miazmatami powiehrze dżungli męczyły tak 
samo, jak uciążliJwy i forsowny rria.rsz. 

(Dalszy ciąg naS'tąpi) 

RectB'gU9e l!:<>leg1um. fted.akc3a ! Adm1nl81:racja Uld~ Pl.otrkows:ka. 98. Centrala 2.113~ lil!CZ3' 11: wsz:'Stklm1 dzla.tarn1. Te1efony t:>ezpośredrue: Reaa.ktor n.a.czelny 325-64. z..e8 re<lalcto.ra nae21e1ne
go i i;elcretar.z redak<:ji 307-:IJll. Sekretariat 204-'75. Dzi~ ekonom. 223--05. Dzial spo!lec:zny 341-10. l>l;Lał woj. 341-10. DZ1al miejski 22.8-32, 337-47, Dzlal sportowy. 208-95. Dz1a.ł kult. 1 dZla.I listow 
H.3-80. NTU !03-04 (g. W-12). Reclalwja n.oc:na 279-76.. Biuro Ogłoszeń 311-50, 293-00. wewn. 30, czynne do g. 15.30. so!>ota do g. 13.30. Ws:z.elklch tnform.acji w spraWi-e warunków pTenumeratJ' udzte-

La.:!a placówki „Ruchu" I p0<2ty. Wyda;)e1 W.rdawm.ctwo Praoowe •• Prasa Lódzka"• RSW ...Prasa'\ l.ódź. l?iotrkowsk.a 96. Ręk<>PI sów rue zamów1onyich redak<"Je nie zwraca. 

Il DZIENNIK LODZKI or 89 (5398) 


